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Rekordowy lot naokoło świata 


KRÓLEWIEC, 17.7. Odbywający re- 
kordowy lot naokoło świata głośny lot- 
nik amerykański Wiley Post, ubiegłą 
noc Spędził w Królewcu, gdzie odpoczy- 
wał po przełocie nad Atlantykiem. 

, Wczesnym rankiem kazał się zbudzić 
1 udał się do hangaru na lotnisku Devau, 
£dzie znajdował się jego samolot. 

imo ulewnego deszczu Post kazał wy- 
Prowadzić maszynę z hangaru i zajął 
miejsce w kabinie. 

O godz. 6 min. 45 rano był już w po- 
wietrzu. Zatoczył rundę nad lotniskiem 
1 skierował Się odrazu na wschód w kie- 
runku Moskwy. 

Według otrzymanych tu wiadomości w 
Moskwie oczekiwano lotnika amerykań- 

lego jeszcze w ciągu nocy. Port lotni- 
Czy przez całą noc był przygotowany na 
Przyjęcie Posła. Na lotnisku ustawiono 
olbrzymie reflektory, oświetlające teren 
lądowania. 

Post jest już trzy dni w drodze. Wy- 
startował jak to już podawaliśmy, w so- 
bote o godz. 10 min. 11 według czasu 
środkowo - eurcpejskiego z lotniska 
Floyd Bennet Field pod Nowym Jor- 
kiem. 

W czasie 25 godzin 40 min. wspania- 
łym lotem Post przemierzył Atlantyk i 
wylądował wczoraj na lotnisku w Tem- 
pelhofie w Berlinie witany owacyjnie 
Przez tłumy publiczneści, dziennikarzy 
traz przedstawicieli ambasady amery- 
kańskiej, którzy oczekiwali go na lotni- 
sku już od północy. 

, tot Posta jest wspaniałym sukcesem 
| dowodzi olbrzymiego rozwoju lotni- 
etwa w ciagu ostatnich lat. 


a 22. 


czoua ryczałtem. 


Cena egz. 15 gr. | 


poczt. ża ROK XXIV. 


Przed sześciu bowiem laty Lindbergh, 
który pierwszy przeleciał jednym sko- 
kiem Atlantyk północny z Ameryki do 
Europy, trasę krótszą, wiodącą z Nowego 
Jorku do Paryża przebył w ciągu 33 go- 
dzin. Postowi na przelecenie nieco dłuż. 
szej trasy, bo z Nowego Jorku do Berli- 
na wystarczyło tylko niespełna 26 go- 
dzin. 


Lądowanie Posta w Berlinie odbyło 
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się zupełnie pomyślnie, Orkiestra powi- 
tała go amerykańskim hymnem narodo- 
wym. 

Post oświadczył, że w czasie przelotu 
nad Atlantykiem warunki aimosferycz- 
ne były bardzo ciężkie. Na oceanie leża- 
ła gęsta mgła. W czasie lotu ogromną u- 
sługę oddał mu zmontowany na samolo- 
cie automatyczny pilot - robot, 

Przelot Posta jest piątym  zkołei sa- 


Malopolskę Wschodnią nawiedziła klęskś 


KATASTROFA POWODZI W MAŁOPOLSCE WSCHODNIEJ. 


powodzi. Szczególnie ucierpiało wojewódz- 


, two Stamisławowskie, gdzie powódź poczyniła znaczne straty. 


Lotnicy litewscy ponieśli smierć 


Wskutek katastrofy po dokonaniu lotu transatlantyckiego. EEE 


BERLIN, 17.2. Do poniedziałku nie otrzy 
dż tu żadnych wiadomości o samolo- 

tewskim „Lithuanica“, który wy- 
Kae! z Nowego Jorku do lotu przez 


nie. tyk ; zamierzał wylądować w Kow- 


mog Sz0raj nadeszły do Berlina wiado- 
kis „1,7 nad Królewcem zauważono ja- 
. lec, krążący nad miastem i 
sz ! 4 a k 
Des jacy się do lądowania na lotnisku 
Króle: } ; 
wie álowiec doniósł, że jest to niewątpli- 


Gireniągy ? litewski kpt. Dariusa i por. 

M Miec jednak nadeszło wyjaśnienie, 

nine zauważony nad Królewcem 

e. być „Lithuanicą", gdyż Litwi- 

Ą a jednopłatowcu, dostrzeżony 
ZAS É op 3 

bę miastem samolot był dwupłat- 


domość, Śnie z Oslo otrzymano wia- 
1 trzeżony tam wczoraj po- 
nad miastem Fleklkefiord samo- 
nie jen wne? z tych samych przyczyn 
„Lithuanica. w Pierwotnemu mniemaniu 
latujący w } Ustalono niezbicie = Pen 
vt an> _WOowczas nad miastem płatowiec 
p PBozatem norweskim. 
imie i w Kowmie panowało bar- 

ty Ii ie zaniepokojenie o los lotni- 
Z i wskich. Obawiano się poważnie, 
powi nicy nie wpadli do morza i nie 
) większyli tragicznej listy ofiar Atlam- 
yku. 

Start ich do lotu przez ocean nastąpił 
zupelnie niespodziewanie. 
Lotnicy litewscy byli już od początku 
maja przygotowani do lotu ponad Atlan- 
tykiem, 

Jako baza odlotu służyło im lotnisko 
flovd Bennet Field. skad niesbodziewa- 


nie odlecieli rankiem w sobotę dnia 15 
bm. w godzinę po starcie lotnika Posta, 
oświadczywszy zarządowi lotniska, że 
zamierzają odbyć jedynie próbny lot z 
całkowitem obciążeniem, bowiem nie o- 
trzymali jeszcze pozwolenia swego rzą- 
du na przelot przez Atlantyk. 

Tymczasem wzniósłszy się na odpo- 
wiedmią wysokość wzięli odrazu kurs na 
północno-zachód, a więc w kierunku No- 
wej Ziemi i lecąc śladami Posta zniknnęli 
w podniebnej przestrzeni. 

Zanotować należy ciekawy ezczegół: 
starego typu, przerobiony, ich jednopła- 
towiec „Bellanca* z motorem o sile 165 
KM., nie jest zaopatrzony ani w radjo 
am: w spadochrony. 

Na samolotach typu Bellanca odbyto 
już kilka lotów ponad Atlantykiem, m. 


in. pierwszy lot z pasażerem (Chamlber- 
lain — Lewin w roku 1927 z Nowego 
Jorku do Niemiec). 


KATASTROFA. 
BERLIN, 17.7. W nocy z niedzieli na 


poniedziałek, o godz. 1 min. 30 nad ra- 
nem, samolot „Lithuanica“, na którym 
łotnicy litewscy Darius i Girenes przele- 
cieli Atlantyk, kierując się do Kowna, 
rozbił się w Myśliborzu, Nowa Marchja, 
w pobilżu miejsoowości Soldin, 70 kim. 
od Szczecina. 

Samolot z nmieustalonych powodów 
przez pewien czas krążył nisko nad mia- 
stem, poczem spadł, zawadziwszy o drze- 
wa. Aparat uległ całkowitemu zniszcze- 
niu, obaj lotnicy ponieśli śmierć na 
miejscu. 


Droga powrotna 
rozpocznie się we Środę. 


LONDYN, 17.7. — Gen. Balbo i lot- 
nicy włoscy, biorący udział w raidzie. 
zwiedzili wczoraj wystawę w Chica- 
go, entuzjastycznie witani przez licz- 
nie zebraną publiczność. 

Arcygiskup : Chicago, kardynał 
Mundelein odprawił wczoraj w ka- 
tedrze uroczyste nabożeństwo dzięk- 
czynne z powodu udania się "lotu 
włoskiego. 

W nabożeństwie wzięli udział lot- 
nicy włoscy z gen. Balbo na czele, 
oraz szereg wybitnych osobistości. 

Kardynał Mundelein wygłosił prze 
mówienie. w którem miedzy innesni 


eskadry włoskiej 


złożył eskadrze włoskiej gratulację 
w imieniu Ojca Świętego. 

Według dotychczasowych projek- 
tów gen. Balbo zamierza wystarto- 
wać w drogę powrotną we środę. 

Dotychczas jeszcze nie ustalono 
trasy drogi powrotnej do Rzymu. 

Istnieją dwa projekty albo lot z 
Chicago przez Nowy Jork, Azory, do 
Hiszpanji i stamtąd do Rzymu, czyli 
drogą południową, albo też Nowy 
Jork  zpowrotem przez Labrader. 
Islandję, Anglję i Paryż. | 

Prawdopodobnie gen. Ballbo ww*; 
rze tę drugą drogę. 
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Lotnik Post już odleciał z Moskwy. 


motnym przelotem przez Atłantyk pół. 
nocny. Pierwszy przebył go Lindbergh, ns 
stępnie miss Amelja Earhart, później 
Mollison, Mattern i ostatnio Post. 

Pe napełnieniu zbiorników benzynę 
Post odleciał z Berlina do Królewca, gdzie 
wylądował o godzinie 6 min. 45 popoł 
Tu dopiero odpoczął po przelocie Atlan. 
tyku. 

Post zamierzał pierwotnie lecieć z Ber- 
lina do Moskwy trasą na Warszawę, jed 
nakże gwałtowna burza, jaką spotkał m 
drodze, zmusiła go do skierowania się 
bardziej na północ w stronę Królewca.. 

MOSKWA, 17.7 (Tel. wł.). Dziś około 
godz. 2 pop. wylądował tu Post w locie 
naokoło ziemi. Po trzygodzinnym odpo 
czynku w Moskwie Post odleciał w kie- 
runku Syberji. 


ZETA A 


Adwował | 4670 


JAN JAKOŚ LANOAU 


przeprowadził się 
na ul. Jasną Nr. 10, piętro I 


w Sosnowcu telefon 2-60. 
EEE TTEREIEE RFC WWW WAW YTY o 


Z Warszawy do Paryża 


WYSTARTOWALI LOTNICY 
FRANCUSCY. 

WARSZAWA, 17.7. Dziś zrana o godz 
8 min. 25 z lotniska mokotowskiego w 
Warszawie odleciał do Paryża wielki 
trzymotorowy samolot francuski typu 
„Couzinet*, odbywający raid okrężny 
ponad krajami bałtyckiemi. 

Samolot ten przyleciał do Warszawy 
w sobotę popołudniu z Rygi. Pilotuje ga 
pilot Puwyrazeu, z którym leci jako ob- 
serwator podpułkowmik Duchar i mecha- 
nik - radjotelegrafista. 

Samolot francuski dokomał wczoraj po- 
południu lotu pokazowego nad Warsza. 
wą, przyczem był flmowany przez ba- 
wiącą w stolicy ekspedycję fotograficzną 
francuskiego tygodnika filmowego „Pa- 
the“. Filmowanie odbyło się w locie a 
drugiego samolotu. 

Ekspedycja fotograficzna „Pathe“ ba- 
wi w Polsce nakręcając film propagam- 
dowy z Pomorza. 


Optymizm 
PREZYD. ROOSEVELTA. 
NOWY JORK, 17.7. — Jeden z do- 
radew i przyjaciół Roosevelta, Louis 
Howe. oświadczył, że prezydent Ro- 
osevelt wierzy, iż w Genewie zosta- 
nie zawariy w październiku układ ge 
neralny w sprawie zbrojeń. 
Zdaniem Roosevelta, „paraliż“, któ 
ry dotknął konferencję gospodarczą, 
nie może przeszkodzić sukcesom kon 
ferencji rczbrojeniowej, której owoc 
na działalność może zaoszczędzić 
świału miijardy dolarów, przyczynić 
się do zrównoważenia budżetów po- 
szczególnych państw i przyśpieszyć 
uzdrowienie gospodarcze świata. 


Lot do stratosfery 


PARYŻ, 17.7. Profesor Piccard, który 
w tych dmiach powrócił ze Stanów Zjed- 
noczonych, oświadczył w rozmowie z 
dziennikarzami, że nie zamierza w przy- 
szłiości podejmować lotów do stratosfery, 

Następny lot, który przegotowuje się 
w Chicago, przeprowadzi jego brat ra- 
zem z profesorem Co*synsem. który, jak 
wiadomo, towarzyszył Piccardowi pod- 


"czas pierwszego lotu do etratosferv. 


2; 


Ostatnie przemówienia obrońców 


ADW. BARCIKOWSKI. 

W dalszym ciągu procesu brzeskiego 
dziś od rana kończył swe przemówienie 
przerwane wskutek choroby adw. BAR- 
CIKOWSKI obrońca pos. Mastka. 


Jtów uczuciowych, wygłosił adw. WA- 


„KDODKRJER ZACHODNI wtorek 18 Tipru 1933 roku. 


w procesie b. więźniów brzeskich. 


e 
iem przyjdziecie do przekonania, że na- | becnej i jego charakter, struktura, prze- | bo skazi, zatruje atmosferę sądu. A w tej 
leży ich uniewinnićc. bieg, nie miały precedensu w dziejach | sprawie polityka byćmusi. Dlatego rola 
MOWA ADW. SZUMAŃSKIEGO. sądownictwa polskiego. Czy zginie on | wasza i nasza w tym procesie urasta de 
DAE pizcmówienić. paié a. bezpotomnie załeży od waszego wyroku, | roli historycznej. Stwierdzam to bez pa- 
A od waszego ostatniego słowa, Jest to pro- | tosu. Na tem właśnie połega wyjątkowość 
ces polityczny w każdym calu. procesu. 


Wysuwa on tezę, że posłowie opozy-)CŁAW SZUMAŃSKI, obrońca Bagiń- 


cyjni Sejmu 1930 r, mający większość kiego. 


mogli wyjechać do Krakowa i tam wy- 
dawać swoje uchwały. W tym względzie 
powcłuje Się na przykłady w historji 
rzymskiego faszyzmu, gdzie Mussolini 
nie zabraniał posłom mniejszości wyda- 
wania odezw do ludn z siedziby parla- 
mentu, a z Aventum. Obrońca zaprzecza, 
aby w walce z rządem Centrolew miał po 
sługtwać się bombami i karabinami, 
zwracając uwagę, że wSkutek.braku wła- 
ściwego przepisu konstytucji +:obrona ma 
słuszność, 


Przechodząc następnie do omówienia gi 


działalności Mastka, obrońca żartobliwie 
mówi, że był on zwykłym portjerem na 
kongresie krakowskim, wpuszczając lu- 
dzi na zgromadzenie. 

P. Mastek śmieje się, 
także i inni. 

— Panowie sędziowie, rozważając tę 
sprawę, będą musieli zastanowić Się nie- 
tylko nad kwalifikacją prawną, ale i 
nad zjawiskami, któremi w Polsce %po- 
tykamy. Dojdziecie wówczas do przeko- 
nania, że naprawdę ci ludzie, którzy sie- 
dzą na ławie oskarżonych, są nie gorszy- 
mi patrjotami od innych, że ci ludzi 
chcą dobra kraju i chcieliby również być 
budowniczymi kraju. Niezawodnie za- 


uśmiechają się 


Zaproszenie Herriota 
DO MOSKWY. 


PARYŻ, 17.7. — Były premjer Her- 
riot został zaproszomy przez rząd so- 
wiedki do Moskwy. Herriot poweźmie 
decyzję w tej sprawie dopiero po od- 
bycim narady z premjerem Daladier, 
który obecnie bawi na kuracji. Ewen 
tualnie uwodróż Herriota do Rosji so- 
wieckiej będzie posiadała znaczenie 
polityczne, ponieważ Herriot jest, 
jak wiadomo, przewodniczącym ko- 
misji spraw zagranicznych izby de- 
putowamydh. 

LJ 

Sprzedane dziecko 

ZA 50 GROSZY. 

LWÓW, 17.2. — Lwowska gronika 

kryminalna notuje niebywały fakt 


sprzedaży dziedka przez matkę cygan 
te za 50 gr. Młoda kobieta Katarzyna 


— Umówiliśmy Się tutaj milcząco, pæ- 
nowie sędziowie, prokuratorzy i my, że 
bez zbytniego patosu Spokojnie i bezna- 
międmie rozważać hędziemy ten proces. 
Sjodziewam się, że nie wykroczę poza tę 
ramy, jeże przypomnę, że proces jest 
wyjątkowy od pierwszej chwili; aż do o- 


z 


tują z. łotniska 
cy sowieccy, biorący udział w złocie 


mianowicie ln: 


cą do Warszawy. Jeden z tych lotni- 
ków leci prosto do Warszawy, drugi 


zaś najpierw odwiedzi Uwów. 
Na ich cześć wydamy będzie bankiet 


KIELCE, 17.7. (Tel.wł.). Nad Sker- 


PRZYBYWAJĄ DO WARSZAWY 


MOSKWA, 17.7, — Jutro rano star-|przez władze lotnicze wojskowe i 
moskiewskiego lotni-|cywilne 


Lotnicy ci zanocują w Warszawie. |zlotem gwiaździstym do Wiednia. 


ywiołowa klęska BB 


nad Skarżyskiem i okolicą. 


HISTORYCZNA ROLA. 


CZTERY PACZKI PAPIERU. 


Połtteślome było niejednokrotnie w| W sprawie o zamach stanu urządzony 
przemówieniach prokuratora, że sala są- | przez parokrotnego premjera rządu obro- 
dowa zmieniła się w salę sejmową. Tak |ny narodowej znanego nietyłko w kraju, 
być musiało, tak jednak być mie powin.|bo i zagranicą spodziewać się należało 
mo. Bakterje polityczne załały, jak sza. | arsenału broni, średków wybuchowych 
rańcza, salę sądową, na której polityka | Może są one wśród dowodów  rzeczo- 


aktualna nie powinna mieć migdy 


Obaj sowieccy piloci Tecą na samo- 


gwiaździstym. Dwaj z pośród! nich. |lotach konstrukcji inżynierów rosyj 
i is i Tumżeńskij, le-|kich. Wizyta ich w Połace jest odijk., 


powiedzią nawizytę polskich lotni- 
Keong, kpt. Bajana i kpt Dudzińskiego 
w Lenimgradzie i wwie, przed 


W Wierzbnilku zerwane trzy ślu- 


żyskiem nastąpiło katastrofalne ober-|zy. Rzeka Kamienna wezkrała i wy- 


wanie się chmury. Tor kolejowy 
między Skarżyskiem a Wąchodk 


metrów. 


Niema już drugiej 


Kongres socjalistów francuskich 


PARYŻ, 17.7. — Kongres stronnic- 
twa narodowego zakończył wczoraj 
debatę ogółną. Deputowany Baj i 
oświadczył, że druga międzynarodó 
ka winna być wważama za zmarłą. 

Przeciwko temu twierdzeniu za- 
protestował Leon Blum, który zazna- 
czył, że jest rzeczą niedopuszczalną, 
aby socjaliści wygłaszali podobne po 
glądy. Przedstawiciel prawego skrzy 
dła partji, R |, oświadczył, że 
reforma stronnictwa jest konieczma. 


Pilcwagerówna, 353-letnia robotnica, |Stronmicbwo socjalistyczne winno sto 


postanowiła pozbyć się swojej dwnu-|sować nową polityk 
, |przeć 


aniesięcznej nieślulbnej córeczki. 

Nabywcy, któryby ofiarował jej 
kilka tysięcy złotych, nie zmalazi 
cię swego „nieszczęścia“, przyszła z 
WE gnomer. i krą zacze- 
piła cyganikę Marję Kostymniak, pro- 
pomując jej eprzedaż dziecka za 100 
zł. Cyganka o talkiej cenie nie chcia- 
ła słyszeć. Po długich tangach matka 
oddała swój „kłopot“ za 50 gr., ale z 
chwilą, kiedy opuszczała dworzec, 
zastąpił jej drogę policjant. Okazało 
się, że nawet owa cyganka oburzona 
była tą tramzałkcją i opowiedziała 
wszystko dyżurnemu policjantowi 
na dworcu, mówiąc, że sama nigdyby 
swego dziecka nikomu nie ała. 

Policjant z miejsca aresztował o- 
krutną matkę. Dziecko odesłano do 
zakładu dla niemowląt. 


Kto wygrał na loterji? MDA będą się procesowali o Romusię.| 


WCZORAJSZY DZIEŃ CL 

Wczoraj, w czwartym dniu ciągnienia 3-ej 
klasy 27-ej polskiej loterji państwowej wy- 
grane padły na numery mastępujące: 
Nr. 49230. 


10.000 zł. — N-ry: 42266 109827. 

2.000 zł, — N-ry: 39883 126389. 

1.009 zł. — N-ry: 40139 47205 
111470 141572. 

500 zł. — N-ry: 1£088 6197 74065 95058 92159 
D6021-|- 13534-|- 136394- 

400 zl. — N-ry: 10292 13785 


300 zł. N-ry: 22008 22080 34106 53675 
58783 58925 92579 96115 105194 107333 108558 
125953 118649 137669 150883. 


250 zł. — Nay: 15676 17807 22045 29081 


i5734 47787 5ińi4 53430 57728 61763 60665|cią, ale ma zamiar 


74127 79605 81443 81934 809741 99189 101179 
102702 105147 106541 112214 122852 124896 
16710 125376 131978 135008 136050 M2282 
1063 152277. ` 


24500 m382|widką z 
38769 40531 57384 99553 104205 109079 111064.|go talk si ł d 
się normalnej pracy codziennej. Na-|zienim, dzonź 
pozostaje w|ciu, „Kropellka”, która 


i czynnie po- 


g 
Daladier. Renandel pod 


a 


po-|lała. Również wyłała rzeka Dolinian 
iem|ka. Szereg domów na Słowika znaj- 
został zerwany ma przestrzeni 500|duje się pod wodą. 


międzynarodówki 


kreślił, że tezy programu socjalistycz 
nego winny być sharmonizowane z 
interesami państwa 
Że.w r. 1914 socjaliści głosowali za 
kredytami wojennemi. 

Leon Blum bronił dotychczasowej 
taktyki stronnictwa. Koła polityczne 


sądzą, że kongres zakończy się po-| u; 
wzięciem uchwał ogólmikowych. W skiej 4 


ten sposób kryzys w stronmictwie nie 
zostanie zażegnany, a jedymie odłożo 
ny do jesieni, kiedy frakcja socjali- 
styczna będzie musiała zająć wyraź- 
ne stanowisko wobec projektów usta 
wodawczych gabinetu Daladier. 


Represje przeciwko ukraińcom 
T OWEN AN i 


BUKARESZT, 17.7. Według doniesień 
z pogramicza sowieckiego, w Odesie 
GPU. dokonało licznych aresztowań 
wśród emigrantów ukraińskich, pocho- 
dzących z Małopolski Wschodniej. Opó- 
łem aresztowano 18 osób, przeważnie 
studentów, którzy uciekli pod wpływem 
agitacji komunistycznej na Ulkrainę So- 
wiedką, celem komtynnowania studjów 
w mozelniach komumistyczmych. Również 
w Kijowie i Charkowie dokonano licz- 


Gorgonowa i 


w Rosji Sowieckiej. 
mych 
łopolski Wschodniej. 
W Kijowie aresztowano m. in. trzech 


aresztowań wśród Ukraińców Ma. |' 


wstępu | wych? Nie. Spojrzy jcie panowie Sędzio- 
i > poza siebie, tam z tyłu za wami leżą 


4 nieszczęsne paczki, A co w nich? Gaze- 
ty, gazety i ckólmiki. To jedyne dowody 
rzeczowe tej historycznej sprawy. Co zń 
śmieszna niewspółmierność! Zamach sta- 
nu przy pomocy gazet? Przyjrzyjmy się 
jednak i tym gazetom, przystąpmy do ich 
oceny. 

Tu obrońca kolejno wylicza tytały 
ism opozycyjnych zakwestjonowanych 
zez akt oskarżenia, ilości pism i arty: 


p 


od-kulów, wreszcie stwierdza zmikomość ma 


terjala dowodowego w wyroku skazują. 
cym w odróżnienin od obfitości zródel 
wskazywanych przez akt oskarżenia. Za 
es sierpniowy 1930 r., a więc wważa- 
ny przez akt oskarżenia za najbardziej 
rewolucyjny, wyrok przytacza tylko jed- 
ną gazetę zakwestjonowaną. 

Po mowie adw. Szumańskiego przema- 
wiał jeszcze adw. LEON BERENSON. 
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Lojalność Włoch 
WOBEC FRANCJI. 

PARYŻ, 17.2. — „Le Matin“ pisze: 
Depesza Mussoliniego do Daladiera 3 
podziękowaniem za udział Francji w 
akcji, która doprowadziła do podpi: 
sania paktu czterech, robi wyraźną 
ałuzję do poprawy stosunków wło 


e |sdsko-francuskich i możliwości Aalszej 


współpracy Włoch i Francji o zna: 
czeniu międzynarodowem. 
Zdaniem dziennika, nie należy in- 


i przypomniał. tenpretować tych słów w tym duchu. 


że Włochy będą się starały o bezpo- 
średnie porozumienie polityczne z 
Francją poza ramami paktu czterech. 
„Le Matin“ cytuje głosy prasy wło- 
w myśl których oświadczenie 
liniego świadczy o zupełnej lo- 
jalmości Włoch wobec Francji i ich 
przyjaznym stosuniku do niej. 


„Pożyczka dla Palestyny. 
"LONDYN, 17.7. W czasie debaty nad 
problemami kolonjalnemi w Izbie gmin 
oświadczył minister kolomji, Thomas, ża 
rząd angielski zagwarantuje pożyczkę 
dla Palestyny w wysokości 2 miljonów 
fontów. Z pożyczki tej przeprowadzone 
być mają prace nad budową wodocią- 
w Jerozolimie i Haifie, Część po- 
życzki ma być użyta ma sfinansowanie 


oficerów sowieckich narodowości ukra- | giedlenia na roli Arabów, wpartych © 


ińskiej, którzy dawniej należeli do strzel |St2tfnio przez: kolonizację 
„| Przeciwko pożyczce tej protestowałi po- 


ców siczowych. W: Charkowie rozwiąza: 
no 

do którego 

Charkowie 

Wschodniej. 


_ 


Zaremba [SE 


n 
emigramci 


aj 
z 


WARSZAWA; 17.7. — Inżynier Hen|lko kilku piemom o oszczerstwo w 


ryk Zaremba, głośny bohater procesu | związku z 


iem przez te pisma 


Gorgonowej, który ostatnio zajmo- | fałszywych wiadomości, dotyczących 


wał się interesami budowiłanemi 
Warszawie zwimął 


wijego przyszłości. Gomgonowa, która 
przed _ kilkoma|nadał przebywa w więzieniu św. Mij- 


dmiami ewoje biuro budowlane. Inż. | chała, zapowiada, za pośrednictwem 


58448 69015| Zaremba postanowi się narazie wy-|jednego ze 
gdyż |pienie na d 
zacho | dziedka Rommsi z chwilą, kiedy znaj- 
rocesem podztałały na nie-|dzie się na wolności. Przy Gorgono- 
in rż nie mógł oddawać|wej zmajduje się 


cofać z wszelkich interesów, 
przeżycia związane tragedją br 


ie, 


razie ojciec śp. Lusi 


obrońców, wystą 
drogę sądową o zwrot ` 


dotychczas w wi 
w zamknie- 


ie mogła 


(ZONA ZDESZI 


Warszawie wraz ze Słasiem i Romu-|jpozostać przy matce jeszcze rok, 


wrócić do Lwowa. |-gd 


yż dziecko może być w więzieniu 


W niedługim czasie odbędzie się|do dwóch lat życia. Gorgonowa o- 


proces 
r 


Henryka Zaremby w sądzie|świadcza, że nie przeżyje rozłaczenia 
wm- gdzie występuie_nrzeciv lz „Krowelikać, , 


żydowską. 


szenie „Ukraina zachodnia”, słowie Labour Party, podkreślając, że 
ależeli w) koszt osiedlennia a roli jednego Araba 
Małopolski wyniesie okolo 500 funtów i że daleko 


lepiej byłoby zużyć tę sumę na prze- 
prowadzenie kolonizacji wśród Ibezrobot- 
mych w Angliji. 


Byly cesarz chiński Puyi obecnie 
Mis ZADANIE 


Nr. T. 


„KURJEN ZACHODNTY wtorek 


WIELE HAŁASU 


18 Tipca 1933 roku. 


Przed paru miesiącami, gdy nasta- 
ia w Niemczech era hitlerowska, ży- 
dzi ogłosili bojkot Niemiec. Zarówno 
nasi żydzi, jak i międzynarodowe or- 
ganizacje żydowskie. Zrobiono w Pol 
sce z tego powodu dużo hałasu. Od- 
były się wiece protestacyjne, po skle- 
pach żydowskich (nie _ wszystkich) 
powywieszano napisy, oznajmiające 
że niema w tych sklepach towarów 


ta 


niemieckich. Prasa żydowska ogłosi% 


la z dumą, że kupcy żydowscy odsy 
taja już zamówione niemieckie towa 
ry. Słowem, bojkot w całej pełni. Ha- 
las. jak pod murami Jerycha. 

Od tego hałasu nie zawaliły się 
mury twierdzy hitlerowekiej. Co wię 


cej, bojkot towarów niemiedkich trwa ; 


Już parę miesięcy, jednakże 
tyka naszego handlu 
nie wykazuje poważniejszego 
tSxutku, Przeciwnie, w kwietniu r. b 
lupom z Niemiec do Polski 


statys- 


W kwietniu roku ubiegłego. Cyfr zef 
maj jeszcze nie mamy, ale prawdop 
dobnie nie dadza one żadnych rewe 


acyjnych wyników. Mimo egloszerĘ 
o bojkocie, w sklepach żydowskici | 


pelno jest towarów niemieckich. Po 
Winni byli żydzi urządzić ich całopa 


enie — w ten sposób odbywają si $ 


klasyczne bojkoty, jak np. w Indjacl 
zamiast tego co najwyżej urządzonc 
zmianę etykiet na towarach. 


Jeżeli wię ten bojkot nie daje re-B 
zultain, to zachodzi jedna z dwócł 


Możliwości. Albo żydzi w 


andlu zagranicznym nie odgrywaj:|$ 
szczycą, nie panuj: 
teig 


Premjer czech 


kcję bojlkotową. Rcbi się ją dla ży 


tej roli, jaką się 
nad importem do Polski, 
przeprowadzają nieszczerze 


albo 


całą a- 


dowskiej ulicy, a nie chce się na 

tem tracić. Najprawdepodobniej za- 

«hodzi i jedno i drugie. 
Powszechnie wiadomo, że reprezenk 


tacje różnych firm handlowych i przef 
mysłowych niemieckich w Polsce sef 


Przeważnie, w niektórych  działachĘ 
nawet wyłącznie w rękach żydow- 
skich. Możnaby przytoczyć szereg 
nazwisk żydów, którzy na zastop- 
stwie interesów niemieckich dorobil: 
Slę foriun, Gdy rozpoczął się bojkot 
możną było oczekiwać, że ci agenci 
zydzi manifestacyjnie zrzekną 
Swoich przedstawicielstw i w ten spo 
*OD, bardzo skureczny, utrudnią w 
Bo Sce zbyt towarów 


dzbY to środek bardzo skuteczny f 


że bojkot bojkotem, a interes iniere-f 
Łan Nie słychać o tych rezygnacjacli 
el idzie dalej. żydowscy agenci 

ch t Czekać, co będzie dalej, nie 
A 4 zrywać utrwalonych stosunków 
ni Izecz bardzo ciekawa, że także i 
eMieckje firmy, nawet nie będące 

"(kach żydowskich, nie zmieniły 
reprezentacyj w Polsce, po- 
„Się nadal żydami. 
iem:zech hitleryzm prowadzi 
ę z żydami na polu szkol- 

a, Administracji, życia kultural- 
Natomiast w gospodaretwie w 
ziedzinach, jak np. w banko- 

to długo aleruje nadal żydów. Jak 
żdym p potrwa. niewiadomo. W ka- 
dzi ni e N widocznem jest, a ży- 
żą mimo eccy zdawna tam osiedli, de 
stosować 
le chea 

przez sieb 


wiely 
wości 


się do nowych warunków 
zrezygnować z ) 
te placówek ekonomiez: 


zagranicznegcą 
jegcĘ 


zają'ł 
wzęlędnie powożniejsze miejsce, ný 


fe 


sięj$ 


niemieckich B i i i 
f wstępie omówił ogólną sytuację mię- 


. Da F e 
alby nar ycchmiastowe wyniki. Jednal Ș izynarodową a wskazując na mało 


|orojeniowej, 


Wszystko do tego, by przy-Ę 


zajętych 


D 


charakteru gospodarczych stosunków 


szkodziła, a nie zmieniła stosunków 
polsko - niemieckich. 


uteczny boj- 


kot mogą rozwinąć tylko narody o 
innej psychice, niż psychika żydow- 
ska. Żydzi od wielków, nawet od ty- 
siądleci, gotowi są doznać wielu upo- 
korzeń, byle nie ucierpiał na tem ich 
handel. Gotowi są bojlkotować towa- 


Praga, w lipcu 1933 
W Czechosłowacji stało się zwy- 
szajem, że mężowie stanu, ministro- 
wie i czołowi politycy zawsze bezpo- 
średnio informują społeczeństwo o 


itrokach i zamierzeniach rządu w tej 


¿zy innej sprawie interesującej ogół. 
/„wyczajem też jest, że premjer cze- 
shosłowacki przy każdej sposobno- 


{ci zaprasza do siebie przedstawicie- 


li prasy, by zdać im eprawozdanie z 
działalności i poinformować ich o sy- 


macji. Ostatnio uczynił tak z okazii 


zakończenia sezonu politycznego. W 


abszernem swem przemówieniu na 


„adowalające wyniki międzynarodo- 
wych konferencji, gospodarczej i roz 
jj wyraził przekonanie, 
że jednym z głównych powodów do- 
tyahczasowych niepowodzeń pozosta- 
je zawsze wielka nieulność pomiędzy 
narodami i państwami. Dziś zadaniem 
wszystkich odpowiedzialnych mężów 
stanu przedewszystkiem jest, szukać 


jiego, co wzmocniłoby zaufanie hak 
Boomiędzy narodami jak i pomiędzy 


ooszczególnemi jednostkami  społe- 
czeństw. Nieufności bowiem i ró- 
żnym pobudkom wypływającym z o- 
sobistych dążeń przypisać należy to. 
że pragnie się rozwiązywać różne pro 
blemy w różnych państwach krótką 
drogą gwałtu. Demokracja z całą swą 
konstrukcją jest rzeczą skomyplilko- 
waną i dlatego dziś pojawiają się lu- 
dzie, którzy chcieliby sprawę łamać 
brutalnie. W życiu wewnętrzno - po- 
lityeznem państwa koniecznem dla je 


nych i finansowych. Jeżeli się ich wzo rozwoju jest, aby stabilizacji i 


Niemczech tol 


cruje, to za cenę wielu 
orzeń. Ee 5 


Nie mogą ci żydzi wy- 
obronie tak zw. „Ostju- 
m, zorganizowanego przez tycl: 
weg kodnich żydów. nie bierze się za- 
o na serjo w Niemczech. 

Byliśmy zawsze tego zdania, że 
re związanie gospodarstwa pol. 
mego z gospodarstwem niemieckien 
Jest objawem niepożądanym. że tak: 
jedmostronność jest niebezpieczna 
Ale nie oczekiwaliśmy zbył wiele pe 
całej akcji bojlkotowej. zorgamizowa- 
nej przez żydów. W akcji tej chodzi 
zresztą o doraźne efekty: o rozpra 
wę z Hitlerem, a nie o wyzwoleni 


ch braci ze wschodu. I boi E 


Przez pewien czas głośno było nietylko 
w Ameryce, ale nawet i w Europie, © 
„prawie wielkiego banikiera p. Pierpont- 
Morgana, postawionego przed śledztwo 
przed komisją senatu amerykańskiego. 
Sprawa ta, podobnie jak tuż przed nią 
prawa p. Mitchella, w tak sam sposób 
badanego, zajmowała żywo uwagę nie- 
mal w całym świecie, Dzisiaj to wszystko 
jakoś wpadło w wodę. 

Początki i źródła tych zdarzeń są bar- 
dzo dobrze znane. 


14 LIPCA W PARYŻU. 
naszym KIW dniu święta naroilawego w Paryżu prezydent Lebrun udekorował wysokiemi odzna- 
czeniami szereg oficerów gwardji narodowej. 


ry niemiedkie, ich nienawiść do re- 
gime'u hitlerowskiego jest bardzo sil 
na, ale nie chcą na tem zbyt wiele 
tracić. Na razie w Polsce żydzi ha- 
sło kaka towarów niemieckich zu- 
żyli dla celów politycznej reklamy; 
jednakże żadnego (poważmiejszego 
wyniku ten bojkot nie przyniósł. 
R. RYBARSKI. 


osłowacki BR 


wśród dziennikarzy, 
aby zmiany polityczne i gospodarcze 
przeprowadzane były  konsekwen- 
tnie. Wewnętrzno - polityczna auto- 
krytyka jest konieczna, ale musi być 
rzeczowa i konkretna. 

Demokracja polega na  fsinieniu 
stronnictw politycznych. Czechosło- 
waciki premjer sądzi, że nadzwyczaj 
sprzecznem jest, jeżeli ktoś he daje 
demokracji, a równocześnie potępia 
i oczernia stronnictwa polityczne, 
kvóre przecież są niezbędnemi orga- 
nami demokracji. I krytyka stron- 
nictw politycznych musi być rzeczo- 
wa i konkretna i prowadzona musi 
być pod kątem poprawy i ustabilizo- 
wania wewnętrzno - politycznego ży- 
cia. i 
Premjer Malypetr w dalszej roz- 
mowie z dziennikarzami podkreślił. 
że czechosłowacki rząd kontynuować 
będzie dotychczasową politykę go- 
spodarczą, uważaną za politykę defla 
cji. Oczywistem jest, że silna stała 
waluta zostanie w Czechosłowacji za 
chowana jako niezbędny czynnik 
życia gospodarczego państwa. Dalej 
z zadowoleniem premjer stwierdza. 
że rozpisana t. zw. „pożyczka pra- 
cy“ cieszyła się niebywałem powodze 
niem wśród czechosłowackiego społe- 
czeństwa. Drogą rozpisania pożyczki 
państwo zyskało dwa miljardy ko- 
rom i dlatego koniecznem jest aby u- 
łatwić operacje lkredytowe czy to 
przez rozszerzenie eslkontu wekslowe 


go i manipulacyj wekslowych wogó-|q 


le czy też przez ulgi przy lombar- 
dach, zwłaszcza papierów wartościo- 


wych. 
N. P. (Ceps). 


SPRAWA MORGANA HES 


CYRKOWE WIDOWISKO. 


z Wall Streeet w Nowym Jorku popierał 
raczej poprzedniego prezydenta p. Hoo- 
vera niż p. Franklin Roosevelta ma sta- 
nowislko w Białym Domu w Waszytngto- 
nie. Już półtora roku temu, gdy walka 
wyborcza zaczęła się na dobre, kierujące 
koła Wall-Street nietylko nie kryły swe- 
go stanowiska, ale podjęły przeciw p. 
Rooseveltowi, wówczas gubernatorowi 
stanu New York wystąpienia osobiście 
dotkliwe, które go żywo ubodły. P. Roo- 
sevelt został jednak wybrany, do czego 


moją Roj silnych wpływów niemiec- ; 
awi ka akcja nie wiele zai Wielki świat finansowy amerykański | zreszta dopomozła mu w szerokich ko- 


SA 
y 


A 
m 


5. 


łach wiadomość, że jest on zwalczany 
przez Wall-Street, która po wszystkich 
załamaniach się i zawodach ostatnich lat 
jeszcze SZCZEeTze znienawidzona. Gdy p. 
Roosevelt objął 4 marca rb. władzę, na- 
deszła dla obozu jego zwolenników chwi- 
la porachunku z Wall-Street. 

Postanowiono zbadać, czy i jak wiel- 
kie banki amerykańskie obchodzą usta- 
wy podatkowe, aby się uchylić od pła- 
cenia świadczeń na rzecz państwa. 

Senat, który pozostawił prezydemtowi 
Rooseveltowi szeroką możność działania, 
równającą się niemal pełnomocnietwom, 
miał dosyć czasu. Postanowił przystąpić, 
jakby z nudów, do tych badań. Jako 
prokurator z jego ramienia występował! 
p. -Pecora, radca prawny senatu, z pocho- 
dzenia, a nawet i z gorącego usposabie- 
nia Włoch, co było dość nierozważne 
wobec nastrojów ogółu amerykańskiego. 

Na pierwszy ogień poszedł p. Mitchell, 
wielki bankier, wzięty w ogień pytań. 
Badanie wypadło dlań niekorzystnie i od 
damy został do sądu. Alle właśnie w koń- 
cu czerwca rb. wyrok sądu wypadł dlań 
całkowicie korzystnie, co jednak mmiej 
korzystnie wygląda dla p. Pecory i dla 
senatu Stanów Zjedn. 

Następnie zjawił się wezwany przed 
oblicze komisji senatu na Jwiększy ban- 
kier świata współczesnego p. Pierpont 
Morgan. Badanie w sprawie podatków 
nie dało wyników, które mogłyby go do- 
tknąć, bo okazało się, że korzysta! on 
tylko z interesowo przewidzjanych ulg 
dla przedsiębiorstw o zmmii jszcnych z 
powodu przesilenia dochodach, a do ta- 
kich należą wszystkie, więc i p. Morgan. 
Czepiono się natomiast list osób, które 
korzystały z przywilejów w stosunkach 
z bankiem Morgana, ale to nie wyszło na 
dobre obozowi p. Roosevelta, bo okazało 
się, że są między nimi. jego także zwolem= 
nicy, np. p. Norman Davis. 

Ale p. Pecora dręczył pytaniami p 
Morgana, zresztą 'widotznie bez wyni- 
ków, talk że sprawa przybierała wygląd 
dla badań mocno niewesoły. 

Nagle na jednem z posiedzeń wszedł na 
salę jakiś człowiek wielkiego wzrostu., 
który trzymał na ręku maleńką karlicz- 
kę, zbiżył się do p. Morgana i posadził 
mu ją na kolanach, a ona zaczęła z nim 
rozmowę. Powszechna wesołość. Prze- 
woacmiczący, apamiętawszy się po chwili 
piorunuje. Ale nazajutrz cale Stany Zjed 
noczone mają poczucie, że sprawa Mor- 
gana w ujęciu p. Pecotv jest widowi- 
skiem cyrkowem. 


PUŁKOWNIK 
W „CIĘŻKIM* PRZEMYŚLE. 

Jak donosi „Polonja“, b. gen. dyr. 
Bernhard i nacz. dyr. hut „Wspólno- 
ty Interesów“, ma cię zrzec swego 
stanowiska. Na jego miejsce wyzna- 
czony został z dn. 14 b. m. płk. dr. 
Przybylski (huta Bismarcka), dotych- 
czasowy zastępca b. nacz. dyr. Bern- 
harda. Do pomocy dyr. Przybyłskie- 
mu przydzielony został w eprawach 
hut dyr. dr. Monden. a kierownictwo 
warsztatów i zakładów przeróbczych 
objął dyr. inż. Myciński, ikierowni- 
ctwo zaś techniczne hut — dyr. dr. 
Monden. 

Naczelna dyrekcja kopalń „Wspól- 
noty Interesów" nadal epoczywa w 
roku inż Sznapki. 

W skład zarządu wchodzi obecnie 
5 panów, a mianowicie 2 Niemców i 
3 Polaków. 

B. gen. dyr. Bernhardowi ma być 
przyznana pewna miesięczna renta 
ożywotnia, przewidziana w jego kon 
trakcie. 

W sprawie obsadzenia miejsc w ra- 
dach nadzorczych „Wspólnoty Intere 
sów* toczą się od kilku miesięcy tar- 
gi. Wpływowe czynniki „sanacyjne”* 
usiłują umieścić w tych radach kilku 
posłów „sanacyjnych' na Sejm Ślą- 
ski. 


e. 
I we Francji 
KASY CHORYCH WALCZĄ 
Z TRUTYNOŚCIAMI. 
Delegacja górniczych kas chorych pót- 
nocnej Francji przedstawila ministro- 
wi pracy krytyczne położenie tych kas, 
spowodowane zmniejszeniem się wpły: 
wów z tytułu wkładek ubezpieczenio- 
wych przy jednoczesnem utrzymaniu do- 
tychczasowej wysokości świadczeń. 
Delegacja wskazała na konieczność 
szybkiej i wydatnej pomocy ze strony 
rządu dla kas chorych. 


4. 


MIGAWKI. 


Sprzymierzeniec. 


Pani Puma była dzisiaj w wyjątkowo 
złym humorze, tembardziej, że pan An- 
tek manifestował od rana nastrój wojen- 
my, zamiast podklać się kaprysom małżon- 
ki. Pani Puma, która spodziewała się na 
zakończenie złej „passy“ swego humoru 
jakiejś definitywnej obietnicy: pantofel- 
ków koloru piperment, lub ażurowej pa- 
ry rękawiczek, była srodze zawiedziona. 
W panu Antku powstał dzisiaj, znieważo 
ny przez tyle czasu autorytet władcy do- 
mowego ogniska, któremu podczas ranmej 
sprzeczki, krótkiej ze względu na biuro- 
we godziny musiała się pani Puma pod- 
dać. Ale to pyrrusowe zwycięstwo pama 
Antka obudziło w żonie gorącą chęć od- 
wetu, a poolbiednie godziny, iktóre pan 
domu zwykł spędzać w ciszy domowego 
ogniska, dawały pani Pumie możność 
słodkiego i długiego znęcania się nad mę- 
żem. Wiele jest sposobów torturowania 
mężczyzny. Pani Puma hołdowała naj- 
chętniej systemowi wygłaszania prze- 
mów o charakterze wybitnie feministycz- 
nym. Naogół pan Antek nie interesował 
się feminmizmem. Znał jedną tylko jego 
formę — czysto domową, który był 
zwykł nazywać „wierceniem dziury w 
brzuchu. 

I dziś wychodząc z biura pan Antek, 
w którym wygasło już męstwo krótko- 
trwałe pamtoflarza, spoglądał smętnie na 
zakupiony przez siebie plik gazet. Prze- 
czucie mówiłgamu, że będzie mógł się do 
vich zabrać i AA po burzy domowej. 

Już na schodach jako prelud, oczeku- 
$ątego przejścia, poczuł swąd klopsa. 

Pami Puma przywitała małżonka gro- 
bowem milczeniem, nie zrobiła wymów- 
ki o godzinne spóźnienie, i pan Amtek za- 
ciadł nad talerzem, z którego wygląda- 
ły ku niemu zezujące złośliwie oka tłu- 
ezczu. Pani Puma siedziała pod oknem i 
mozoliła się nad, znienawidzoną w in- 
nych okolicznościach, robotą szydełlko- 
wą, która wyśmienicie spełniała swoje 
zadanie w podtrzymaniu nastroju zde- 
serwowania i zaciętości. 

Po trzech bohaterskich kęsach pan Am- 
tek odsunął talerz i ukrył się za szeroko 
rezłożoną gazetą. Tu jął rozmyślać nad 
planem działania. Groźna cisza coraz 
bardziej rozpierała się w jadalinym po- 
koju, a pani Pumie zostało jeszcze 10 
ściegów wyliczonego termimu do otwo- 
rzenia pięknych ust. Nagle, owa jedna 
ma tysiąc, szansa cudownego ocalenia 
wyjrzała ku nieszczęsnemu z machinal- 
nie przegllądanego programu radjowego. 
17-ta! — Paderewski! Pami Puma jest za- 
paioną radjosłuchaczką i nie poświęci ta- 
kiego komcertu dla „niskiej awantury", 
którą i tak przysądzi małżonkowi. 

—- „Wyszedł z niego brutal — będzie 
opowiadała później blada pami Puma, ró- 
żowej pami Ninom. 

— Jeszcze 10 minut! — Jak błyskawica 
kojarzą się podane godziny programm 
z leniwą wskazówką „Omegi“. 

— Przeżyć te 10 minut! Przeżyć te t0 
minut!“ — szarpie się gorączkowo pan 
Antek — a później Paderewski!! 

— Zjadłbym jeszcze kawałek klopsa — 
mówi wreszcie przewrotnie pan domu. 

Pani Puma, sądziła przez chwilę, że się 
przegłyszała. 

— Chce mi zrobić na złość i dlatego u- 
daje, że mu smakuje! — myślała wycho- 
dząc z talerzem do kuchni. 

Tymczasem mąż z bijącem sercem rwłą- 
bzył radjo i usiadł na swojem miejscu. 
Weszła Pani Puma i arogancko napełnio- 
ay talerz zjawił się na stole. 

— Halo... halo... — padły jednocześnie 
pierwsze słowa zapowiedzi koncertu, a 
za radosne zdumienie pani Pumy pam An 
tek przysiągł dozgonną przyjaźń speake- 
rowi. Jeszcze to samo po francusku, ma- 
ła cisza i... zaczęło się... 

Podczas ady pani Puma z czarująco od 
chyloną główką na poręczy fotelu prze- 
„żywała ewoje, niedostępne dla prozaicz- 
mego małżonka, wzruszenia artystyczne, 
pan Antek dzielił sprawiedliwie swoją 
wdzięczność między — Paderewskiego i 
radjo. 

— Pomyśteć, taki wielki artysta, a i 
biednemu śmiertelnikowi pomoże... Ale 
coby tam pomógł gdyby nie radjo? Przy- 
jemmość? — to mało! To jest żywy, przy- 
jaciel mężczyzny i usolidniemia małżeń- 
stwa! Jednak to Puma nakłoniła mnie do 
radja, tak to prawda... Sama wynalazła 
dla mnie sprzymierzeńca! Dobry miała 
pomysł... możeby jej tak za to... te zie- 
lone nantofle._( 
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25-LECIE PRACY Æ 
CES NA KOPALNI „F 


Rzadka, a ogromnie sympatyczna|deszło kilkadziesiąt depesz 


uroczystość miała miejsce w dniu 15 
b.m. na kopalni „Flora“ w Dąbrowie 
Górniczej. Urzędnicy i robotnicy tej 
kopalni obchodzili 25-letni bilið? 
pracy na kopalni „Flora“ dyrektora 
imż. Konstantego A'aryaszewskiego. 

Uroczystość ta miała charakter ca- 
morzutnego uczczenia przez pracow- 
ników wysiłku człowieka, który 
przez 5 tat, — lat trudnych, nieraz 
nadwyraz przyłkrych — wytrwał na 
jednym posterunku z widocznym po- 
żytkiem dla kopalni. 

Kopalnia, w tem słowie — trzeba 
sobie to uświadamiać — mieszczą się 
nietylko zewnętrzne oznalki, jak mu- 
ry, kominy, konstrulkeje szyłbowe... 
W słowie „kopalnia“ mieszczą się set- 
ki, a nawet tysiące eszystencyj urzęd 
niczych i robotniczych, ze wszelkie- 
mi komplikacjami trosk materjal- 
nych, prądów spolecznych, aspiracyj. 
nastrojów, a tak ściśle związamych z 
osobą kierującą, to znaczy, umiejęt- 
nie harmonizującą istotne zadamia 
przedsiębiorstwa z współpracą rzeszy 
urzędniczo-robotniczej "usprawnionej 
najnowszemi zdobyczami techniki. 

Skromna  mroczystość uczczenia 


NOCE RZA ALA 
LORA”. 
i listów 
gratulacyjnych. Przyjechało wiele 
osób, by wyrazić życzenia Jubilatowi 

© godz. 4 popołudniu w Kasynie 
kopalnianym zebrało się około 100 
osób. Po przemówieniach delegatów 
robotników i urzędników został od- 
czytany i wręczony Jubilatowi adres 
pamiątkowy,* symboliczna bryłka wę 
gla z okolicznościowym napisem oraz 
zebrania do dyspozycji Jubilata wię- 
ksza kwota pieniężna. 

Wzruszajęcym momentem były ży- 
czenia składane przez harcerzy (wier 
szem) i delegacji dziatwy z kuchni 
pomocy biednym przy kopalni „Flo- 
ra. MLE 

Po zakończeniu części oficjalnej. 
zebrani wzięli udział w'herbatce, pod 
czas której .wygłoszono szereg toa- 
stów. Przemawiali: dyr. Stanisław 
Raźniewski, w imieniu Stowarzysze- 
nia imżymierów górniczych i hntni- 
czych, dyr. J. Brzostowski, przedsta- 
wiciel 23 p. a. l., prof. F. Zalewski w 
imieniu Alkademji górniczej, dyr. 
Janikowski, gen. dyr. A. Ciszewski w 
imieniu Umji polskiego przemysłu 
górniczego oraz inż., Józef Raźmiew- 
ski. Po przemówieniach odczytano 


25-lecia pracy dyr. K. Faryaszew-|depesze i listy gratulacyjne m. in. od 


skiego wyraziła uznanie za pracę 
odpowiedzialną w myśl tego, co się 
wyżej powiedziało. Przybyło kilka- 
naście delegacyj: robotników, urzęd- 


Izby przemysłowo-handłowej, władz 
i urzędów górniczych, instytucyj 
przemysłowych i t. d. 

Po herbatce odbyła się wspólma pa- 


ników, onganizacyj społecznych. Na-lmiątkowa fotograf ja. 


PNS 


KRONIKA 


18 Wschód słońca 3 m. 52. 


Dziś Szymona 
Wtorek | Zachód 19 m. 47. 
© 


KALENDARZYK. 
Jutro Wincentegoa Paul. 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają: 
SOSNOWIEC 
ZAGŁĘBIE: Bankructwo wielkiego trustu. 
PALACE: jego Ekscelemcja Subjekt. 
EDEN: Dzie ięciu z Pawiaka. 
BĘDZIN 
NOWOŚCI: Dobroczyńca lmdzkości. 
ŚWIATOWID: Mumja, 
DĄBROWA > 
WANDA: Biękilny Express; — W kraju 
niepewnego jutra. 
ARS: Pomiedziałek i wtorek kino nieczyn- 
ne. Od środy „Głos serca* i „Poskromienie 
złośnicy. 


——{ j 
X ZWOLNIENIE ROCZNIKA 1910. W 
Ministerstwie spraw wojskowych przy- 
gotowywany jest rozkaz zwolnienia rocz 
nika 1910 formacji broni: piechota. Sze- 
regowi tego rocznika zwolnieni będą z 
pułków w okresie od 10 do 15 wrześ- 
nia r.b. 
X NOWE ZNACZKI POCZTOWE. Z o- 
kazji 400-ej rocznicy: śmierci Wita Stwo- 
sza Mimisterstwo poczt i telegrafów wpro 
wadza w obieg z dniem 1 sierpnia br. 
nowy znaczek pocztowy wartości 80 gro- 
szy. Rysunek znaczka przedstawia fra- 
gment rzeźby z główmego ołtarza w ko- 
ściele Marjackim w Krakowie, wyłkoma- 
nej przez Wita Stwosza. Znaczek tłoczo- 
my jest w kolorze czerwomo-bronzowym 
na papierze lektko-kremowym z wodnym 
znakiem. 
xX DODATKOWE KOMISJE POBORO- 
WE. Dodatkowa komisja poborowa dla 
osób zamieszkatych na terenie P.K.U. 
Sosnowiec, urzędować będzie w dniach 
następujących: 17 sierpmia, 21 września, 
19 października, 16 listopada, 21 grud- 
dmia r.b. oraz 19 stycznia, 16 lutego, 16 
marca i 20 kwietnia 1954 r. 

Dla osób, zamieszkałych na terenie 
P.K.U. Będziim, komisja poborowa urzę- 
dować będzie w dniach następujących: 3 
sierpnia, 7 września, 3 paździermika, 2 li- 
stopada, 7 grudnia r.b. oraz 5 stycznia, 
5 lutego, 2 marca i 6 kwietnia 1%4 r. 

W Sosnowcu komisja urzędować bę- 
dzie w lokalu P.K.U. przy ul. Nowej, a 
w Będzinie w lokalu Tow. dobroczynno- 
tóa ma górze Zamkowei. 


— ZEBRANIE LO.P.P. W GRODŹCU. Dnia 
2 bm. o godz. 2%0-ej odbędzie się w sali 
Solkoła nadzwyczajne walne zebranie człon- 
ków koła L.O.P.P. w Grodźcu. 


— PRZYGOTOWANIA DO PRZYJĘCIA 
WYCIECZEK POLSKICH W WIEDNIU. 
Wobec przyznania przez Rząd polski kon- 
tymgenitu paszportów zagranicznych dla wy- 
cieczek kompensacyjnych dia Anustrjń czy- 
nione są w Wiedniu przygotowania do przy- 
jęcia turystów polskich. Przygotowania te 
odbywają się w przyspieszonym tempie z 
uwagi na pierwsze terminy wycieczek kom- 
pensacyjmych, które wyruszają z Warszawy 
już w drugiej połowie lipca. Licząc się z tą 
możliwością Wiedeński Oddział „Francopo- 
lu* zorganizował specjalny kurs dla prze- 
wodników i uruchomił biuro informacji, któ- 
re będzie mdzielać rad i wskazówek doty- 
czących najciekawszej strony „Stolicy Nad- 
clunajskiej i pobytu w Amstrji". 


Nr. 1%. 


Kto ma dysponować 
MOTOPOMPĄ? 


Ochotnicza straż pożarna w Będzinie po 
siada sikawikę motorową, a ponieważ re- 
kwizyt tem został mabyty przez miasto, mo 
topompą dysponuje wyłącznie Magistrat, 
czyli w obecnej chwili p. komisarz i na- 
wet wrazie pożaru sikawika mie moża 
jechać bez aprobaty p. komisarza. Dzi'w- 
na rzecz, iż tego rodzaju stosunkami nie 
zainteresował} się okręgowy Związek 
straży pożarnych, gdyż taborem i sprzę- 
tem strażadkim powinien dysponować 
komendant straży, a mie ktoś z zewnętrz. 

Ostatnio np. skutkiem gwałtownej u- 
lewy woda zalała niżej położone dziel- 
nice w Będzinie, zalewając suterymy i 
mieszkania, to też policja zwróciła się de 
straży o pomot i wypompowanie wody 
z zatopionych budrymików. 

Wypadek miał miejsce w nocy i straż, 
mie wiedząc co robić, budziła w nocy 
Człomików zarządu straży, zapytujące, jak 
należy postąpić i czy można wyjechać 
na ratunek. Taki stan nie powinien być 
dłużej tolerowany i sądzić należy, iż 
Związek okręgowy podejmie w tej spra- 
wie odpowiednie kroki, aby dysponować 
sprzętem mógł komendant straży, będą- 
cy zawsze na miejscu i najlepiej się o- 
rjentujący, 00 w danej chwili trzeba 
zrobić. 

BE att 

X W PRZEDEDNIU WYBORÓW. Mi- 
nisterstwo spraw wewnętrznych przygo- 
towiuje regulaminy wyborcze dla samo- 
rządów! miejstkich. Regulaminy te wyda- 
ne zostaną w ciągu miesiąca września i 
października. Jak przewidują, przepro- 
wadzenie wyborów do rozwiązanych w 
ostatnich dniach rad miejskich (w Łodzi, 
Pabjanicach i Tomaszowie Mazowieckim) 
nastąpi dopiero w roku przyszłym, w cią 
gu. miesięcy kwietnia i maja. W innych 
miastach być może wcześniej. 


X NOWA MAPA TURYSTYCZNA. Wy- 
dział turystyki Mimist. komunikacji w 
najbliższym czasie wyda mapę turystycz- 
ną dla Beskidów zachodnich, Tatr i wy- 
brzełża morskiego. Mapa, w pięciu kolo- 
rach zawierać będzie następujące dane: 
koleje i kolejki ważne dla turystów, 
wszystkie stacje kolejowe, stanowiące 
punkt wyjścia na szlaki turystyczne, 
miejscowości z zabytkami architektonicz- 
nemi, z osobliwościami przyrody, miej- 
soowości słynne ze strojów ludowych lub 
wyrobów sztuki, wszystkie ważniejsze 
miejsta odpustowe, centra przemysłowe, 
zdrojowiska, drogi i trakty z zaznacze- 


niem stałej komunikacji autobusowej, 
graniczne urzędy telne, ważniejsze pa- 
sma i szczyty górskie z zaznaczeniem 


schronisk i ścieżek turystycznych, rzeki, 
kanały, jeziora z zaznaczeniem linji że- 
glugi osobowej. Wykonanie graficzme 
mapy powierzone zostało znanemu kar- 
tografowi płk. Jaworskiemu. 


Sytuacja w przemyśle węglow 


Charakterystyczne zjawisko 


W ostatnich czasach w prasie poja- 
wiają się dość często wzmianki ma te- 
mat sytuacji w przemyśle węglowym 
i związane z tem kwestje obniżenia 
płac. Jak się w istocie przedstawia ta 
sprawa? 

Otóż na kopalniach Satumn, Jowisz, 
Mars, Grodzieckie Towarzystwo, Sier- 
szy, Libiężu i Jaworznie sprawa obmi- 
żek jest nieaktualna, bowiem ma ko- 
palniach tych nastąpiły obniżki w dro 
dze bezpośredmiego porozumienia się 
zarządów kopalń z robotnikami. Ma- 
jąc do rozstrzygnięcia dyłemat: obniż- 
ka płac, czy ogramiczemie produkcji, 
aż do umiernchomienia niektórych ko- 
palń, w plebiscytach ogłoszonych na 
ten temat robotnicy, w imię interesu 
swych współtowarzyszy, którzy padli- 
by ofiarą redukcji zgodzili się dobro- 
wolwe na obniżkę.  Charakterystycz- 
nem zjawiskiem związanem z tą de- 
cyzją jest lekka poprawa eksportu za- 
gramicznege  (zestarwiemie dajemy w 
dziele „Życie gospodarcze”) spowodo- 
wamego zwiększeniem zdałności kon- 
kurencyjnej, wynikającej z obniżenia 
kosztów PNE: 

Wywiesiły ogłoszenia o wymówie- 
nia dotychczasowych warunków płac, 


względnie zawiadomiły bezpośrednio 
robotników: Warszawskie Abd jp 
Tawa Czeladź, Elo 


stwo. Sospowierskia L 


DZE 


gg" 


ym 
wśród robotników. ZI 


ra, Renard. Nie wywiesiły dotychczas 
takich ogłoszeń Solvay i F ankon - wło- 
skie. 

W związku z zawiadomieniem w 
dmiu wczorajszym przez Warszawskie 
Tow. o wymówieniu  dotychczaso- 
wych warunków płac, w dniu wczo- 
rajszym robotnicy kopalmi „Juljusz“ 
desnoustracyjmie strejkowali i nie zje- 
chahi na dół. 

Stwierdzić trzeba, że naogól robot- 
nicy w kwestji obniżki płac (tam przy 
najmniej, gdzie została ona wprowa- 
dzoną) ustosunkowywując się trzeź- 
wo, rzeczowo, chętnie porozumiewa- 
jąc się bezpośrednio z dyrekcjami ko 
palń. W rozmowach prowadzonych mie 
kryją się z tem, iż stosowane obniżki 
boleśnie ich dotykają, ale jeclnocześ- 
mie dają wyraz zwozuaniemia powagi 
sytuacji na tle konkureneri węgła za- 
graniczmego i ciężkiego położemia kra- 
ju, jak rówmież troski o los satek ko- 
legów, którzy łatwo mogliby paść o- 
fiarą nedzy, gdyby stosować nieustęp- 
liwość. 

Zmamiennem zjawiskiem w tej całej 
sprawie jest bezpośredmiość prowa- 

zonych rozmów przez robotników z 
zarządami kopalń, a nie za pośredni. 
ctwem zwiazków, które stoją niejałko 


zboku. 


Rozbudowa 
SIECI WODOCIĄGOWEJ. 


„Magistrat dąbrowski wkrótce przystą- 
Pi do ułożenia przewodu wodociągowego 
za kołonją Staszica, gdzie ma powstać 
osiedle małych domków, oraz na ul. Li- 
manowsikiego za torem kole jowym, dzię- 

1 czemu cała dzielnica, położona za to- 
rem kolejowym otrzyma wodę z wodo- 
tlągu miejskiego. 

„| zawiązku z wymienioną rozbudową 
Gieci wodociągowej długość rurociągu 
wodociągowego wzrośnie do 15 km. mo i 
naturalnie zwiększy się wydatnie zuży- 


de wody z wodociągu miejskiego. 


EYTT EER ZY TERAZ IS E, 
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Równomierne opalanie gwarantuje 


KREM MONAROM. — am 
TEER EDS RY ORT EER 


X ZATRUDNIENIE BEZROBOTNYCH. 
W Dąbrowie znalazło dotychczas pracę 
Przy robotach miejskich około 500 bezro- 
botnych i jest nadzieja, że włkrótce bę- 
me można zatrudnić jeszcze pewną ilość 


bezrobotnych. ja 


X I W ŁAŹNI REDUKCJA. Skutkiem 
marnej frekwencji, łaźnia miejska w Dą- 
browie będzie w okresie letnim czynna 
tylko cztery dni w tygodniu, natomiast 
W Poniedziałki i wtorki łaźnia będzie 
zamknieta. i perd 


X POŻAR. W zagrodzie Grochowej Ka- 
taczyny we wsi Rogoźnik powstał skut- 
kiem wadliwej budowy komina, pożar, 
ry strawił dach oraz sprzęty domowe 
Straty wynoszą ponad tysiąc zł. 


X POWÓDŹ KRADZIEŻY. W ostatnich 
dniach zwiększyła się znacznie ilość kra- 
Gzieży, co świadczy, że w zawodzie zło- 
dziejskim bieda daje się we znaki. 

A więc Wojciechowi Nocuniowi, za- 
mieszkałemu przy ul. Górniczej 65 w Bę- 
dzinie, skradziono z mieszkania różną 
galamterję, wartości około 500 zł. 

Z komórki Jana Urbana przy ul. Gro- 
dzieckiej w Czeladzi, skradziono różme 
rzeczy, wartości 14 zł. 

_W sklepie Abrama Braumera przy ul. 

Śołłątaja 28 w Będzinie, skradziono 

znaczki stemplowe, pocztowe oraz blan- 

kiety wekslowe, wartości 1050 zł. 

a A mieszkania Fr. Balcera przy ul. 

Szkolne j 5 w Dąbrowie, skradziono gar- 
wartości 35 zł. 

St. Kuc owi,  zamieszkałemu 
EY ul. Mætowej 15 w Będzinie, skra- 

Ono rower, wartości 50 zł. 

Z mieszkania M. Turka przy uf. Rud- 
aej 2 WSosnowcn, skradziono garderobę, 
wartości 300 zł, a Fr. Tomeckiemu, za- 

<szkałemm przy ul. Wiejskiej 14 w 
ketowcn, skradziono podczas emu na 

zegarek, wartości 35 zł. 


Zamach samobójczy 

Na TANCERKI. 
zbawię li w Maczikach usiłowała po- 
u rak, siè życia, przecinając sobie żyły 
Susi Helena Kałwika, tancerka cyrku! 
aa T. Desperatkę w stanie nie- 
vapitala oma życiu przewieziono do 
Powiatowego w Będzinie. 


ŁODZIMIERZ SULIMA POPIEL 


Uroczne oczy. 


potańczymy: sobie 

w ata ~ Mówił Kleman, patrząc bystro 
Obie dziewczyny, | 

! ty wyszły. Owionął AR 

8 : y się chustkami i chwilę 
ZY w milczenia obok siebie. 

y był — pierwsza © 


dezwała Się mat 


— P 
sad SB) 


— Siadać nas prosił w salonie. 

— Winem i cukierkami traktował. 

— Taraz mać, że pan, bo taki, co się 
Z niczego dorobi, to zawsze biedniejszym 
gagdzi, 


i gościnny — dorznciła 


— Prawda matueiu, prawda. 

sę Tylko ojcu, broń cię Boże, nie nie 
MÓW, że byłaś ze mną, boby nas poza- 
bijał. 

/— Nie powiem matusiu; wiem prze- 
Gie, co mówić wypada. 


nanka, przyszedłszy: do domm, , bała. 


„KURIER ZACHODNYU 


POPISY SA 
W GOŁONOGU. € 


Donoszą nam, iż nawet cicha i spo- 
kojna wioska Gołonóg trapiona jest 
plagą sanatorów, którzy w swoisty 
aposób wyłkazują swe przekonania i... 
ideologję. 

Na terenie Gołonoga dużą ruchli- 
wość wykazują pp. ojciec i syn Ku- 
lejewscy. Syn, bez określonego zaję- 
cia i skazany przez starostwo na 
grzywnę za ikłusownictwo, niedawno 
na. zabawie Stow. kupców wywołał 
awanturę, grożąc rewolwerem. Obec- 
nie śladami syma poszedł ojciec, za 
mujący stanowisko zastępcy  zawia- 
dowcy stacji w Gołonogu. Mianowi- 
cie na zawodach w piłkę nożną, p. 
Kulejewski widząc, iż drużyna sana- 
cyjna, czyli t. zw. Czołówka prze- 
grywa, co wśród widzów wywoływa- 
ło ogromne zadowolenie, zaczął wy- 
myślać publiczności, a następnie pe 
biegł do jednego z widzów i grożąc 
mu rewolwerem, zawołał: „Ja cię cha 
mie zabiję“ 


Pie 


NAT 


witorek T8 Tipca T9353 roka. 
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ORÓW 


ności, która tłumnie ruszyła w stro- 
nę p. Kułejewskiego, chcąc prawdo- 
podohnie odebrać broń wojownicze- 
mu działaczowi. Alliści p. Kułejewski. 
widząc na co się zanost, wziął nogi 
za pas i z dużą wprawą zaczął ucie- 
kać, co wśród zebranych wywołało 
głośny śmiech i w stronę uciekające- 
go iposypały się dosadne epitety. P. 
Kulejewski widocznie tak był prze 
rażomy, iż mimo toczącej się gry u- 
Gieikał przez środek boiska, co wśród 
graczy wywołało zamieszanie i za- 
wody zostały przerwane. 

Jak twierdzą świadkowie zajścia, 
p. Kulejewski był podchmielony i 
dlatego widocznie był tak agresyw- 
nie usposobiony, w każdym bądź ra- 
zie tego rodzaju popisy nie przysta- 
ją ani działaczowi sanacyjnemn, ani 
temibardziej zastępcy zawiadowcy 
stacji, zwłaszcza. że zawiadowca jest 
na urlopie i p. Kulejewslki powinien 


Ibyć na swym posterunku, a nie urzą- 


Postępek ten wywoia ogromne o-|dzać widowisk z bronią w ręku. 


burzenie i reakcję ze strmy publicz- 


Kto jest wiaścicielem? 


przeprowadził z jednym z 
zamianę placów, która dokonana zo- 
stała rejentalnie. Zamiana tak jed- 
nak, już po załatwieniu formalności 
prawnych wywołała niespodziewamy 
sprzeciw ze strony miejscowego ce- 
chu rzeźnilkków, który zgłosił prawo 
własnaści do zamienionego placu. 


TSS Zamiana placów w Czeladzi 


W tych dniach Magistrat czeladzki | 


Sprawa, która wywołała w mieście 


obywateli powszechne zainteresowanie, nabiera |! 


cech sensacji. Wczoraj rano zarząd 
cechu sporny teren oparkanił. 
Zakończenia tego niezwykłego za- 
targu, kitóry najprawdopodobniej roz 
strzygmięty będzie przez sąd, oczeku- 
ją wszyscy z ogromną ciekawością. 


Pomysłowy fałszerz masła MENE 


okradł własną służącą. 


Przed kilku miesiącami pisaliśmy | 
o ujawnieniu w mieszkaniu Dawida|biorstwo, lecz trudni się także 


nietylko prowadzi nadal > s 
zło- 


Lipszyca przy ul. Czeladzikiej 18 w|dziejstwem. Sensacyjne to odkrycie 
Będzinie, fabryki fałszowanego ma- | ustalono w nastgpujących okoliczno- 


sła. Przedsiębiorstwo było niezwykle 
pomysłowo urządzone, gdyż „fabry- 
ka“ mieściła się w ślepej piwnicy pod 
mieszkaniem, do której , drzwiczki 
nakryte były dywanem, na kiórym. 
dła lepszego zam ania wejścia 
stawiano większych rozmiarów stół. 
W piwnicy prócz niewielkiej ilości 
prawdziwego masła, znaleziono dużo 
tłuszczu roślinnego, który mieszano 
z masłem, oraz różne preparaty che- 
miczne do fałszowania masła, jak 


ściach. Niejaka Ring Tauba, zamiesz- 
kała przy ul. Czeładzikiej 8, a zatru- 
dniona w charakterze służącej u Lip- 
szyców, zawiadomiła policję, iż ktoś 
jej skradł 282 zł. i 18 dolarów, ukry- 
tych w siennilku. 

Diła biednej dziewczyny był to 
majątek, to też zrozpaczona stużąca 
chciała z powodu straty pieniędzy 
Życie sobie odebrać. Policja zarządzi- 
ła energiczne dochodzenie i wkrótce 
ustalono, iż służącą okradli... chlebo- 


również większą ilość podrobionych|dawcy, t. j. Lipszye z żoną, którzy 


etykiet, w które pakowano bezwarto- 
ściowy fabrytkat. 

Sprawa została skierowana do pro- 
kuratora i mogłoby się zdawać, iż wy 
soka kara, grożąca Lipszycowi. 
straszy go od dalszego uprawiania 
oszulkańczego procederu, tymczasem 
okazało się, iż pomysłowy fabrykant 


długo pod wrażeniem pobytu u inżynie- 
ra. Ciągle miała przed oczyma ten mi- 
ty salon z pięknemi meblami i obraza- 
mi, duże puszyste dywany i grający a- 
parat radjowy. A om przyciskał ją tak 
mocno do piersi i szeptał słodko... „in- 
nej nie mógłbym więcej kochać"... 

Więc kiedy nie mógłby innej więcej 
kochać, musiała mu się bardzo podobać. 
Tak, naturalnie! Sam przecie mówił o 
łem wyraźnie. 


Kiedy położyła się do łódka, długo 
usnąć nie a. . à 
Na drugi dzień, kiedy ojciec poszedl 


do fabryki, zapytała nieśmiało matki: 
— A czemu to matusim tatuś tak porn- 
stuje na inżymiera i taki nierad, że w 
ze mną nieraz rozmawiał? 
= Albo to nie znasz ojca? Uroit sobie 
coś i razem z Zychem pomstują na nie- 
go. Boją się obaj, aby ciebie inżymier 
nie zbałamucił. A 
— Mnie? Czyż on taki miebezpieczny 
— Powiadają tutaj wszędzie, że okrut- 
nie kochliwy i każda dziewczyna, która 
mm się podoba, jego być musi. Trzy lata 
temu Janika Dielikówna tak się w mm 
zadubiła, że wanarła. 
. = Ta oma a kochania umerła? 


widząc, iż sprawa zaczyna przybierać 
dla nich niekorzystny obrót, symnułlo- 
wali celem zmylenia śladów kradzież 
w swem mieszkaniu. Wybiegi te na 
nic się nie zdały, bowiem podczas re- 
wizji rw mi 


pieniądze, a pozatem stwierdzono, iż 


— Prawda, że z kochania, 
przecie o tem. 

— Że z kochania, to nie słyszałam. 

Urwała się rozmowa i dziewczyna za- 
myśliła się ogromnie. 

— I z kochania moóna umrzeć? — sta- 
wiała sobie pytanie. — A przecież inży- 
nier wyraźnie powiedział do mnie, że 
innej nie mógłby więcej kochać odemnie. 


słyszałaś 


Spadły śniegi i okryty ziemię białą po- 
scielą W lemieszowni szła praca zwy- 
kłym trybem, a o puszczeniu w ruch in- 
nych działów fabrycznych coraz mniej 
mówiono. Czasem tylko któryś ze star- 
szych pracowników wspominał, że dyre- 
ktor co tygodnia wyjeżdża do Warszawy 
w sprawie fabryki i z wiosną pewnie 
wszystkie działy będą uruchomione. | 

U Jaromiów płynęło życie spokojnie. 
On; wracając z pracy, wieczory całe gry- 
wał zwyczajnie z Jędruszkiem w domi- 
no lub w loteryjkę. y 

Od czasu owej zamierzonej redukcji 
Jędruszka i nieprzyjęciu jego miejsca 
przez Jaronia, obaj zwarłi się ze sobą w 
przyjawielskim stosunku i odwiedzali się 
wzajemnie. Czasem, do ich gry wieczor- 
nej, a ile czas pozwalał ù nie miały, ewo- 


1841 tga SĄWO GE: 


aniu Lipszyców znale- | 
ziono pod szafą skradzione see | 


s. 


"A 


fabryka fałszywego masła nadal jest 
czynna, gdyż znaleziono większe ilo- 
ści masła oraz podrabiane etykiety. 
Lipszyca zatrzymano i obecnie po- 
mysłowy  maślarz prawdopodobnie 
nie prędko znów zacznie jakiś oszu- 
kańczy proceder. 
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PROGRAM RADJOWY 
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7.00 — Sygmał czasu i pieśń „ Kiedy ranne 
wstają zorze” — 7.05 — Gimnastyka — 7.20 
Muzyka z płyt gramofonowych — 7.52 — 
Chwilika gospodarstwa domowego -- 11.57 — 
Sygnał czasu, hejnał — 12.05 Muzyka -- 
12.35 — Komunikat meteorologiczny — 12.35 
Muzyka — 14.55 — Muzyka — 1545 — Ko- 
munikat gospodarczy — 15.10 — Muzyka — 
15.25 — Kommnikat gospodarczy — 15.35 — 
Skrzynka pocztowa — 1550 —- Muzyka — 
16.00 — Transmisja koncertu popularnego 
z Ciechocinka — 16.45 — Amdyaja Cioci i 


Heli 
Ala dzieci — 17.00 „O wartościach turystycz- 
nych i krajoznawczych  Hutvwlszczyzny — 
wygł. dr. Zygmunt Klemensiewicz — 17.15 — 
Koncert orkiestry mandolinistów 18.15 ~= 
„Nasza równowaga bucżetowa” — wygl. p. 
Aleksander Ivanka — 18.55 — Recital wiolon 
czelowy Alberta Katza — 19.20 — Rozmaito- 
ści — 19.55 — Komunikaty sportowe — 19.40 
Feljeton w rubryce „Na widnokręgu” -- 
20.00 — Koncert — 22.00 — Muzyka tanecz- 
na — 21056 — Wiadomości sportowe — 22.35 
Wiadomości meteorologiczne dla komunika- 
cji lotniczej — 22.40 — 25 Muzyka taneczna. 


SPORT. 


PRÓBA O P.O.S. W CZELADZI. 
Dziś o godz. 16 na boisku Sokoła w Cze- 
ladzi odbędzie się druga z rzędu próba a 
P.OS., do której wimi stanąć wszyscy, a 
przedewszystkiem członkowie  organizacyjji 
sportowych i młodzież szkolna, Zawody ode 
będą się w obecności delegatów katowiekie< 

j ośrodka W. F. por. Kasprzyka i instr. 
ymańskiego. Przeprowadzona będzie mię- 
dzy innemi konkurencja ettrzelania, przy- 
czem kandydaci do strzelania winni przy- 
nieść z sobą 50 gr. ma naboje. Do pierwszej 
próby zgłosiło się 48 kamdydatów, przypusz. 
czać należy, że dziś liczba ta będzie podwo- 
jona. Wszyscy powinni posiadać P.O.S. 


PŁOMIEŃ (Milowice) — ŚWIT (Pogoń). 

W. ubieglą niedzielę ma boisku Płomienia 
w Milowicach odbyły się zawody wytmienio- 
nych drużyn, zakończone walkowerem dla 
gospodarzy z powodu zejśca z» boiska dru- 
żyny Świtu. Przed odgwizdaniem zawodów 
wynik był 3:2. Sędziował p. Kluska. Po od- 
gwizdaniu zawodów na boisko wpadł Wiktor 
Kubalka, gracz Świtu, chcąc pobić sędziego. 
Zamiar ten udaremniła polłeja, pociągając 
winnego, oraz Teofila Kalamę, gospodarza 
Czarnych do odpowiedzialności karnej. 


PSE EZUAT ROWERZE JWIANS TU" 


ROZRZUTNY. 

Na podwórzu popisuje się wędrowna or- 
kiestra. Pan Skrobek Glwiefa okno i rzuca 
złotówkę. Na to pami Skrobkowa robi mmu 
wyrzuty: 

— Jesteś utracjuszem! Jak mogłeś rzucać 
złotówikę! 

— Nie martw się duszko — usprawiedli- 
wia się pan Skrobek — to była fałszywa zło- 
tówika! 

— To nie mogłeś rzucić fałszywej pięciogro 
szówiki? 


ATESTY" 


W APTECE. 
— Jak panu dać proszek perski: w pudel. 
u czy w torebce? 
— Poco te ceregiele! Syp pun poprostu za 
kołnierz! 


jej roboty, przysiadały się Hanka z mat- 
ką, a wtedy Jędruszek jako bywalec i 
wojskowy, który cztery lata brał udział 
w wielkiej wojmie, poczyna! zwyczajnie 
opowiadać o rozmaitych przygodach, jar 
kie przeżył w czasie całej kampanji. 
Jaroniowa od czasu ostatniego pobytu 
z córką u Klemama bielizny więcej o 
niego do prania nie brała. Jakkolwiek 
nęcił ją uboczny zarobek i rada byłaby 
z Hanką spędzić jaką miłą chwilę u in- 
żymiera przy muzyce radja, lękała się 
jednak narazić mężowi, który tyle razy 
surowo zalbraniał jej znajomości z Kile- 
manem. 
Zbliżały się święta Bożego Narodzenia, 
Do Hanki przyszedł list od Zycha, ża 
musi przyjechać do nich na dni parę, 
aby nacieszyć oczy jej widokiem. 
Rzecz dziwma, że wiadomość ta mniej 
ją ucieszyła, jak rodziców. Prawie obo- 
jętnie potraktowała teraz zapowiedź 
przyjazdu narzeczonego. Gdyby był ma- 
pisał, że wcale nie przyjedzie, przyjęła- 
by tę wiadomość chetniej, jak tę, którą 
właśnie przysłał. 


(© d. use 
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æ OLKUSZ 


O miejsce dla córek 
URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH. 


W związku z nową ustawą o słkasowa- 
miu zwrotu opłat za dzieci fumlkcjona- 
rjuszy państwowych w prywatnych szko 
łach średnich ogólno kształcących i za- 
wodowych, wśród pracowników pań- 
stwowych i komunalnych w Ollkuszu po- 
wstało duże zamiepokkojenie i troska o 
dalsze kształcenie córek. 

Przy obecnych obniżonych poborach 
urzędników państwowych sięgających 
dla niektórych do 50%» dawnych pobo- 
rów i cofnięciu pewnych świadczeń (jak 
np. skasowanie zwrotu za lekarstwa nau- 
czycielstwu), niejeden z nich nie jest w 
możności kształcić dzieci i płacić za nau- 
kę w prywatnych zakładach. Dotychczas 
w Olkuszu urzędnicy ci płacili w pry- 
watnem gminazjum (Koła P.MS.) 15 zł. 
miesięcznie od uczenicy, obecnie wypa- 
dałoby płacić 45 zł. plus nadwyżka w 
związku z wynajęciem nowego budynku 
ma Czarnej Górze (nadwyżka nieustalo- 
ua jeszcze). 

Zainteresowani rodzice, których liczba 
dochodzi 40, odbyli kilka wspólnych kon- 
ferencyj w tej sprawie i postanowili 
zwrócić się z odpowiednią prośbą do ku- 
ratorjum krakowskiego o zezwolemie na 
przyjęcie ich córek do odpowiednich 
klas państwowego gimnazjum męskiego 
w Olkuszu, które zamienione powimno 
być na koedukacyjne, jak to ma już 
miejsce w Miechowie. 

Niezależnie od tego w sprawie utwo- 
rzenia gimnazjum w Olkuszu, była w u- 
biegłą sobotę delegacja  zainteresowa- 
mych rodziców u inspelktora szkolnego 
p. Niżyńskiego, który jest jednocześnie 
prezesem koła P.M.S. oraz u dyrektora 
gimnazjum, p. Berezowskiego. W naj- 
bliższych dniach delegacja uda się do p. 
kuratora w Krakowie. 


Nocny napad 
POD RABSZTYNEM. 


Policja olikuska została zaalarmowana 
w niedzielę nad ranem napadem bandyc- 
kim na mieszkańca wsi Braciejówka, gm. 
Jangrot, Marcina Wojdyłę, pobiciem i 
zralbowaniem 40 zł. na drodze pomiędzy 
Olikuszem i Wolbromiem przez 5 zama- 
gkowanych osobników. 

Łarządzony natychmiast pościg i prze- 
prowadzone dochodzenie ujawniły co 
nastepuje: Wojdyła wraz z bratem cio- 
tecznym Janem Wojdyłą,  furmanem 
Szymczykiem, powracając z Dąbrowy 
Górn. gdzie sprzedali jagody, zostali na- 
padnięci około 2 po północy na szosie 
pod Rabsztynem przez Wojciecha Pil- 
cha, Wład. Supermaka i Wincentego Ko- 
niecznego z Podlesia, gm. Rabsztym, oraz 
Bronisława Glamowskiego z Olkusza. To- 
warzystwo to, jak się okazało, nieco pod- 
pite, pobiło dotkliwie Wojdyłę, mając 
z nim dawniejsze porachunki za niezwró- 
cenie jednemu z napastników starego 
długu w wysokości 55 zł. Zameldowanie 

_ poszkodowanego o zrabowaniu mu 40 zł. 
okazało się zmyślone. Pobitego Wojdy- 
lẹ odwieziono do szpitala, sprawców po- 
bicia zatrzymano. 


Zemsta gapowiczów 
NA KONDUKTORZE. 


Przed tygodniem konduktor p. Józef 
Jędras z Sosnowca (Nowa 5), wysadził z 
pociągu osobowego na st. Miechów i od- 
dał w ręce zawiadowcy stacji 5 pasaże- 
ców z Wolbromia, jadących bez biletów. 

Pasażerowie ci, jak się okazało, Józef 
Makuła, Władysław Kalarus, Czesław 
Ściański, Władysław Kulka i Feliks Ko- 
peć — wszyscy z Wolbromia, aputkali o- 
negdaj wieczorem p. Jędrasa w Wolbro- 
miu i przypomnieli mu wypadek mie- 
chowski. Najpierw „pasażerowie na ga- 
pę* zażądali od konduktora zafundo- 
wania im 2 butelek wódki na „zapomnie- 
nie* tamtego wstydu. Ponieważ kondu- 
ktor fumdy odmówił, rzucili się na niego, 
zadając mu m. in. 4 poważme rany no- 
żem. 

Pierwszej pomocy rannemu udzielił 
dr. Ocepa, zaliczając rany do ciężkiego 
uszkodzenia ciata. Sprawcy zostali przez 
policję zatrzymani. 

x RABIN Z SOSNOWCA NA ODCZY- 
CIE. W sali kina „Orzel“ w Olkuszu od- 
byo się z inicjatywy stowarzyczenia 
ejonistycznego „Mizrachi* wielkie zebra- 


nie, na którem przemawiał rabin z Sos- 
nowcta, p. Mendel Haper, oraz Moszek 
Openheim z Będzina. Tematem przemó- 
wień były stosunki w Palestynie i spra- 


wy religijne. Rabin odwiedził młodzież 
sjonistyczmą, przebywającą na praktyce 
i przyspasabiającą się do wyjazdu do 
Palestyny z Olkusza. 


W ubiegłą niedzielę pomiędzy godz. 4 
i 6 popołudniu nad Ollkuszem i okolicą 
przeszły dwie gwałtowne (burze jedna 
po drugiej w krótkich odstępach czasu. 
Druga burza z ulewnym deszczem po- 
czyniła zmaczne szkody w: Olkuszu i o- 
kolicy. 

Straż olkuska miejska wzywana była 
w 4 wypadkach do zagrożonych przez 
wodę mieszkań w Olkuszu, mianowicie 
do domu suket. Gurbieła przy ul. 3 Maja, 
suke. Maliszewekich przy uł. Żuradzkiej, 
wdowy Kajdowej przy ul. Gęsiej i Froni 
ka przy ul. Ogrodzienieckiej. Woda 


Olkuszem Ë 


poczyniła znaczne szkody. 


wdarła się do mieszkań niżej położonych, 
załewając podłogę na wysokości kilku- 
nastu mtr. 

Burza poczyniła duże szkody w zasie- 
wach, zamnulając miżej położone pola 
grubą warstwą piasku. Niemniej ucier- 
piały drogi i mosty, szczególniej na ezo- 
sie Pilica — Wierbka obok stawu i tarta- 
ku Pilica, skutkiem czego komunikacja 
na tej drodze została całkowicie przer- 
wama. Oprócz tego woda zalała i zmiosła 
wiązania na innych mostach oraz poczy- 
niła dużo szkód przy nowo budującej 
się Szogie Pilica — Żarnowiec. 


ŻYCIE GOSPODARCZE 


Sprawozdanie statystyczne 
o obrocie węgla kamiennego w Polsce w miesiącu czerwcu 1933 r. 


LICZBA DNI ROBOCZYCH 25. 
WYDOBYCIE: 


1 Kopalnie województwa Śląskiego 
2 Zagłębie Dąbrowsko-Krakowskie 
Razem 


ZBYT: 


1. Na rynku krajowy 
2. Wywóz e 
Razem 
Zbyt dla celów własnych i na deputaty 


węgla z początku miesiąca 
na koniec miesiąca 


Zmiany w stosunku 
da poprzedniego 
miesiąca 


Srednia na dzień roboczy 


Stosunek do ub. 


miesiąca 


KOPALNIE: 


województwa 


agłębia 
ąskiego 


Dąbr.-Krakowsk. 


725.952 
565.107 


1.289.059 


299.987 
121.881 


421.868 


1.025.939 
684.988 


1.710.927 


ZBYT WĘGLA W KRAJU WEDŁUG ZASADNICZYCH ODBIORCÓW. 


uPD 
pi 
a 


WYWÓZ WĘGLA. 


A Rynki licencyjne (Austrja. Węgry, 

osłowacja, Gdańsk i Niemcy) 
a regulowane przez Konwencję 
Eksportową 

z tego 

1. rynki skandynawskie (Danja, Szwecja 
i Nonwegja) 
rynki bałtyckie (Łotwa, Litwa z Kłaj- 
pedą, Estonia i Finlandja) í 
zachodnie (Francża. Belgja i Holandja) 
rynki południowe (Włochy) 
pozostale rynki urogejska 
rynki pozaemropejskie 
aj w portach dla celów bun- 


krow 
; Razem 


MOSM N 


Zmiany w stosunku do ubie- 
głego miesiąca 


w tonnach i w proe. 


Mr. 196. 


we na transport cegły są tak skałkulowane, 
iż dostarczona z Pomorza i Górnego Śląska 
do Warszawy cegła kosztować może maksy- 
malnie 50 zł. za 1 tysiąc sztuk loco budowa. 
Zarządzenie taryfowe władz spowodowane 
zostało nieuzasadnionem podwyższeniem cee 
ny przez cegielnie podwarszawskie z 50 na 
60 zł. za 1 tysiąc sztuk. 


KUPCY DOMAGAJĄ SIĘ OBNIŻENIA KO 
MORNEGO. Związki kupieckie postanowiły 
wystypić do rząduo obniżenie o 20 do 50 proe 
komornego za lokale handiowe i przemysło 
we. Kupcy twierdzą, że obeane koszta naj- 
mu lokali są tak wysokie, iż nieraz są głów. 
ną przyczyną bankructw. 


GIEŁDA WARSZA WSKA. 
Dmia 1? lipca. 

Dewizy: Belgja 124.85, Holandja 261.55— 
361.20. Londyn 29.86, Nowy Jork 6.23, Paryż 
35.04, Praga 26.54, Szwajcarja 173.5, Sztok- 
holm 154,35, Włochy 47.45. 

Obroty dewizami nieco większe niż śred- 
nie, tendencja przeważnie mocniejsza. Dolar 
w obrotach prywatnych 2.62, rubel złoty 4.85, 
dolar złoty 9.17, gram czystego zlota 5.9244. 
W obrotach międzybankowych dewizy na 
Berlin 21540. W obrotach prywatnych ban: 
knoty miemriedkie 210.00—210,25, w obrotach 
prywatnych banknoty angielskie 29.82. 

Papiery procentowe: 3 proc. poż. budowla- 
na 58.50; 7 proc. poż. stabilizacyjna 49.50— 
50.38—40.88 (w proc.); 4 proc. poż. inwesty- 
cyjna serjowa 10.00; 4 proc. poż. inwestycyj 
na 102.50; 4 proc. państw. poć, premjowa do- 
larowa 47.00; 5 proc. konwersyjna 44.06: 6 
proc. poż. dolarowa 61.50—%62.25 (w proc.) 

Alkeje: Bank Polski 82.00—84.00; Kijewski 
16.75; Warszaw. Tow. Fabr. Cukru 19.00— 
1950; Lilpop 12.00; Starachowice 10.50—10.60 


ETE ŻÓRAWINA 
Dzieci polskie z zagranicy 
NA KOLONJACH W KRAJU. 


Na kolonje Towarzystwa pomocy dzie- 


ciom i młodzieży polskiej w Niemczech 


przybędą w roku bieżącym również dzie- 
ci polskie z emigracji we Francji w licz- 
bie 120. Grupa tych dzieci przybędzie 
na kolonje do kraju na sierpień. 

Obecnie na kolonjach Towarzystwa 
znajduje się około 5.000 dzieti, w tem 
zmaczma liczba dzieci polskich ze Śląska 
Opolskiego i z Prus Wschodnich. W 
sierpniu przybędzie na kolonje okoła 
3.000 dzieci polskich z Niemiec, wśród 
których największa liczba dzieci z West. 
faltji. i 

Ogółem mimo ciężkich warunków fi- 
nansowych, akcja kolonijna Towarzy- 


132.844 66.717 199.56] | stwa pomocy dzieciom i młodzieży pol- 
1.727.610 551.184 2.278.794 |S : | i 
1712.727 518.986 2231713 |Skiej w Niemczech przybrała w roku bie 


żącym rozmiary nie mniejsze, niż w la- 
tach ubiegłych. 


KRONIKA ZAWIERCIA 


= 


572.059 -- 7.048 = 25 X ZERWANIE SIĘ TAMY. W nocy z 
R Ę P R soboty na niedzielę przerwała się tama 
7 Tj na stawie w parku miejskiem im. Adama 
Mickiewicza. Katastrofa nastąpiła wsiru- 
tek wadliwej budowy tamy. 
X KRADZIEŻ WIEPRZA. Makieła Kata- j 
89.448 + 21.005 30,69 rzyna (ul. Porębska 10) zameldowała po- 
! licji o kradzieży wieprza z zamkniętego | 
511.122 ; -+ 57.599 = 12,70 chlewa, wartości 100 zł. | 
X W POCIĄGU POŚPIESZNYM. Na ii- 
801.598 ~- 30.778 += 11,86 mji Dziedzice — Katowice w pociągu po- 
mia ed śpiesznym został okradziony Mokieska | 
8% m 8417 Ta i Jarosław zamieszkały w Czechosłowacji. | 
80.317 -- 29.566 -+ 58,26 Złodzieje skradłi pasażerowi walizkę, w ! 
41.443 — 12.099 — 22.60 której się znajdowała garderoba. Straty ' 
14.790 | + 779 | +i  |600 zł. | 
28.185 I = 4132 | — 13,27 | uno l 
684.988 | + 69.983 | + 11,38 | 


-m Kronika gospodarcza. TEENEI FET 


WYKAZ WYLOSOWANYCH KSIĄŻECZEK 
NA PREMJOWANE wkłady oszczędnościo- 
we serji I-ej w 29-6m ciągnieniu dnia 15.VHI 
1933 r. Nir. 1280, 3740, 3017, 6232, 7157, 9570, 
10273, 10594, 12153, 17324, 17929, 18512, 23105, 
25003, 25721, 26115, 27891, 28756, 30171, 30555, 
30830, 31185, 32714, 33663, 36000, 57250, 38735 
43075, 439099, 44594, 

OBLICZENIE PODATKU OD WYNAGRO- 
DZEŃ. Ukazał się okólnik Mimisterstwa skar 
bu zawierający ciekawe i ważne wyjaśnie- 
nie, że zgodnie z ustawą o państwowym po- 
datku dochodowym, podatek od wynagro- 
dzeń polsierany być winien przy każdorazo- 
wej wypłacie. Podstawą do ns stopy 

rocentowej, ypadającego do rącenia 
s BSK — wedle brzmienia okólni- 
ka — wysokość wpłacanego wynagrodzenia 
mnusi być obliczona w stosumiku rocznym. 
każdym wypadku suma otrzymanego za 0- 
kres miesięczny wynagrodzenia doprowadzo- 
na będzie w tym celu do stosunku rocznego, 
co uslkuteczniane ma być przez pomnożenie 
przez 12. Przy wypłatach dekadowych mnoż- 
nik ten wynosi %, przy tygodniowych 52 i 
tylko w tych wypadkach, gdy wypłata usku- 
tecznia się codziennie, jak np. w niektórych 
branżach przemysłu sezonowego, względnie 
„rzy dmiówikowej pracy na roli, winien byè 
zastosowany mnożnik 500. 

MOŻLIWOŚCI EKSPORTOWE Z POLSKI 
DO PALESTYNY. W związku z ogłoszonyun 
bojkotem towarów. niemieckich w Palestynie. 


otwierają się nowe kolosalne możliwości zby- 
tu dla eksportu polskiego. Do artykułów in- 
teresujących producentów polskich, należą: 
maka żytnia, cukier, piwo beczkowe i butel- 
kowe, klej, wyroby porcelanowe, sanitarne, 
butelki, szkło i galantenja stołowa, żelazo 
sztabowe, kątowe, pręty żelazne żelazo pro- 
filowe, gwoździe, mury walcowane, różne wy 
roby z żelaza i stali, wyroby nożownicze, in 
straumenty i przybory dentystyczne, chimer- 


W|mnu. że mż w ni 


giczne i medyczne, jedwabie, pończochy, bie- 
lizna i wyroby. dziane, papier druikowy, pa- 
pier do pakowania, materjały piśmienne, 
zabawki, nawozy sztuczne i t. p. Jak się do- 
'wiadujemy ze strony poszczególnych fimm 
włókienniczych czynione są obecnie starania, 
celem pozyskania dła swych wyrobów ryn- 
ku palestyńskiego i są wszelkie dane po te- 
ych wyrobów do a, spe 
sz w o tego aju zajmie po- 
ważne miejsce wśród zagranicznych spik ów. 
OBNIŻKA TARYFY KOLEJOWEJ NA CE- 
GŁĘ| Ukazało się rozporządzemie ministra 
komunikacji, obniżające na odległości od 200 
do 400 km. taryfę przewozową na cegłę o 50 
proc. Rozporządzenie wymienia 15 Stacy ko- 
lejowych na Pomorzu i na Górnym Śląsku, |f 5. a 
z których mogą być nadawane transporty| * RTR 
cegły według taryfy ulgowej. Z wymienio-| Wdowa, po stynmym śpiewalku Caruso kim: 
nemi stacjami kolejowemi związane są ce-|dni temu wyszła zamęż w Paryżu za Ame- 
gielnie pomorskie i śląskie. ilość ccrielni|rykamina dr. Adama Hedera, ON śmięnci 
tych jest dosiateczna, aby zapewnić dogod-|awego sławnego męża wyszła 4 waz 
ny wybór cegly posznikiwanaj. Ulgi kolejo-» ngeci ZAM Až 


R 


many POLSKI 


KAROL RADEK W KRAKOWIE. 
gszybył do Krakowa 
Ra dowarzystwie pułk. Ścieżyńskiego, Karo 


równi de ' i 
IRR wybitna rolę w życiu politycznem 


wrówi do Warszawy gdzie jest gości b 

min. ród, Miedziński KORSAK) 

En w Grad ięśo.. Karol Radek za- 
KSIĘGOZBIÓR ZAŁUSKICH 


za WRACA DO KRAJU. 
Leningradzie toczą się rokowania mie- 
szanej komisji polsko - sowieckiej w spra- 
wie £wrożu szeregu pamiątek archiwalnych 
ajdujących się w zbiorach Z. S.A. R. 

a najbliższym czasie ma być przekazany 
40 kraju wielki księgozbiór Załuskich, zmaj- 
tujący się obecnie w dawnej cesarskiej bi- 
bljotece publicznej. 


AUSTRJACY WE LWOWIE. 


wj niedzielę przyjechał do Lwowa pociąg, 
warte nA hnes zbiorową wycieczke au- 
rjadką do Polski. Brało w niej udział oko- 
Wp uczestników. Na dworzec przybyli 
Przedstawiciele prezydjum miasta,  orzani- 
TJ handlowych i przemysłowych, T-wa 
„Wrystycznego i t. p. Wycieczkę przywitał w 
języku polskim przedstawiciel organizacji 
ad. cznej inż. Wexler, poczem orkiestra 
Wosrala hymn ausțrjaoki. Następnie inż. 
"exler przemówił po niemiecku, poczem 
Orkiestrą odograła hymm polski. W imieniu 
wycieczkowców podziękował ża. serdeczne 
Iżyjęcie kierownik wycieczki dr. Tocker 
i Ycieczikowcy rozjadą się w różme strony 


Londyński dziennik „Deil 
w którym zmajduje się olbr 


kański, zapewnia, że 


„KURJER ZACHODNIE -ari TE taca 1933 rokn | 


NOWY PAŁAC PRASOWY. 


oniec Świata 


Express“ wybudował sobie ostatnio  wypaniały gmach, 
zymia nowoczesna sala, jelita z majpiękniejszych w Europie. 


© © 
Może... jutro?... E 
METEENS Snieg—przyczyną k 
Lion Lewis, słynny gęolog amery-|wielka, jak Ameryka Północna. I w 
chwili, gdy łody prysną, będziemy 


chód 0a 


cieli ze Szwecji syn szwedzkiego następ- 
cy tronu, książę Gustaw Adolf i małżon- 
ka jego, Niemka z pochodzenia. młoda 
księżna Sybilla, uzmana za najszykow- 
niejszą kobietę z domów panujących. 

Gazety roąpisały się szeroko o tej wy- 
solkiej pełnej blondynce, która nordyj- 
skością ewą zadowoliłaby nawet Hitlera 
i która mówi płynnie po angielsku i fran 
cusku obok rodzimego miemieckiego, *% 
teraz uczy się nagwalit po szwedzku. Pi- 
samo © tem, jak była ubrana na podróż 
i o tem, że jest znakomitą, gospodynią, 
ma zdolmości Krawieckie i wiele ze 
swych pięknych strojów szyje sobie s% 
ma. 

Mhniej szykowna i mniej strojma, ale 
zato bardziej wyłkształcona i większa in- 
telektualistka od ksiqźnej Sybilli jest in- 
na dama o błękitnej krwi, która od dwu 
tygodni także bawi w Lomdymie: przy- 
szła królowa Hołandji, tęga i wesoła Ju- 
ljanna. I o niej mówiono i pisano wiele: 

Jeżeli dodamy do tego przybyłych o- 
statnio do Londyttu księżniczkę Ingrid, 
siostrę mastępcy ttonu Szwecji, a ciotkę 
Gustawa Adolfa i jej mlodszego brata 
Karola Jama, księcia szwedzkiego, oraz 
parę innych pomniejszych książąt t 
księżniczek, to będziemy miełi już cały 
zjazd: błękitnych krwi do Londynu. 


RZECZY 


vun CIEKAWE 


janie do uzdrowisk. Zabawią w 
Polsce o 4 tygodnie. 


„STRAŻ PRZEDNIA* W GDYNI. 


nastąpić może nietylko za sto, tysiąc, | zgubieni, nastąpi bowiem potop lodo- 


lub miljon lat. ale także jutro, . Setki miljonów metrów sześcien-| 1900 MH.JONÓW MIESZK AŃCÓW 


Gdyni oficjalne czynniki organizowały 
STOczystość szkolnej organizaaji, młodzieży 
ma TWĄ „Straż przednia”. Organizacja ta 
a NA celu wychowanie młodzieży w duchu 
-acyjnym. Na uroczystość poświęcenia 
Mandara przybył p. premier Jędrzejewicz. 

ę św. odprawił ks. biskup Okoniewski. 
6d aktem wręczenia sztandaru nadeszła 
Wiadomość, ż6 przybędzie p. Prezydent Rzpli 
rej. W obecności p. Prezydenta został wre- 
czony sztandar, poczem dłuższe przemówie- 
me wygłosił p. premijer. 


| OKROPNY WYPADEK 
WŚCIEKLIZNY U DZIEWCZYNKI. 


W Przemyślu wydarzył się okropny wy- 
padek wéciaklizny * człowieka, którego do- 
zmała w Przemyślu 7-letnia dziewczynka Mar 
ja Smokówna, Smokówna zmarła w sobole 
w południe w szpitalu zechnym wśr 
Birasznych męczarni. Nieszczęśliwa została 

czerwca br. pokąsana przez wściekłego 

» który ugryzł ją w policzek. Tego same- 
59 Omia została Smokówna przewieziona do 
szpitalą powszechnego w Przemyślu, gdzie 
zastosowano jej zastrzyki szcząpionki prze- 
ł+ go wściekliźnie. Takich zastrzyków dosta 
p Smokówna 20-cia. Przed czterema dniami 
ty Tóciła do domu ze szpitala jako zdrowa. 

Piątek wieczorem dostała Smokówna ata- 
do ieklizny. Przewieziono ją natychmiast 
stwi a tala, gdzie w sobotę zmarła. Jak 
jad dążono przyczyną śmierci było to, że 
mogę 19! Się do gruczołu ślinowego. Wiado- 
tem Rów wywołała wielkie zaniepokojenie 
sama. dziej, że ofiar pokąszenia przez tego 

"80 psa było więcej. 


Rn 
Lamiętaj o 
idze Morskiej i Kolonjalnej 


zaś swoją 


Prz, 


Angielskie 


CLAUDE AVELINE 


Palwójm śniert Fryderyka Belot 


?. upoważnieniem autora przełożył 

16) Stefan Skarżyński. 

PY. 3 —— 
mon t% mojem małem mieszkanku — zaczął Szy- 
poczułęny, którem Fryderyk Belot nie był ami razu, 
byśmy dać nagle niesłychanie samotny, jakgdy- 
żałem si czasu mieszkali zawsze razem. Uwa- 
czasu z za człowieka nie związanego z nikim, od 
się pe a rodziców ; teraz dopiero przekonałem 
ciu. Dlacano istnienie Belot'a ważyło w mojem ży- 
leczy gi jednak nie mogłem uwierzyć, że wy- 
pamia “e ze swych ran? Czy był to skutek wyczer- 
włócz — zy może owych myśli, które kazały mi 
owi JC Się nad Sekwaną, równie smutną, jak ja? 
cie, że SZY do domu uświadomiłem sobie w isto- 
* ze przez cały ten czas z jakiemś dziwnem upo- 
aniem kreśliłem w myśli fantastyczne obrazy 
Przysztości, Przeżywałem już ów następny ranek — 
spotkanie z szefem przy łóżku Belot'a. Widziałem 
da Jego głowie olbrzymi opatrunek, z którego 
dostrzec można było jedynie oczy rozpalone gorącz- 
ką, Słyszałem, jak Belot cichym głosem opowiada 
0 tem, jąk nieznajomy wszedł do mieszkania — 
p tem, że był to jeden z owych szaleńców, którzy 
gotowi są do najwyszukańszych przygotowań i do 
najbardziej wyrafinowanych przestępstw, by do- 
do skutku swe chorobln 


praw vadzić we fantazje. 
paimi, trzymając w dłoniach mają rękę i FEKA 


pojutrze — każdej chwili. Hipoteżę 


jących danych: koło bieguna po- 
tudniowego panuje zimna, 


lat — 92 kilometry głębokości! A po- 
nieważ niema tam ani deszczów, ani 
tajania, śnieg pod ciśnieniem własne- 
go ciężaru zbija się w lód, którego 
olbrzymie masy ciągle wzrastają. O- 
becnie powłoka lodowa na biegunie 
południowym jest przestrzennie tak 
[pn in JE] 


Zjazd biękitnych krwi 


Amglja byla zawsze rajem dla snobów. 
Przecież to tam, a nie gdzicindziej uro- 
dził się, zresztą, ten termin oznaczający 
w najbardziej potocznej mowie ludzi, 
którym zaimponować można powierz- 
chownemi wartościami, ludzi za wszelką 
cenę pchających się do „lepszego“ w ich 
mniemaniu towarzystwa. 


wciąż maprzekór wszelkim zmianom na 
świecie kult dla dworu i krwi biękitnej, 
sprzyjały rozwojowi snobów. 
Najpoważniejsza prasa amgielska o 
wiele mimiejszemi literkami 
ostatnio sprawozdania 
micznej konferencji, 
kres kryzysowi światowemu, 


opiera na nasiępują- 


a śnieg| wschod: 


szej kuli ziemslkiej. 


re „raczyli zaszczycić'... 
wani władcy. 


stości? 


tradycje, pielęgnujące 


wie koronowanych, 


Oto z najrozmaitszych 
dirukkowała 
mającej położyć| Jerzy. 
niż opisy 


nych lodu przeć będą przez Ocean 
Atlantycki, a na puste miejsce na 
biegunie południowym zwali się od 
u ocean Indyjski, a od zacho- 
pada tam prawie bez przerwy. Opad|du — Ocean Spokojny. Potop lodo- 
śniegu wynosi pionowo przez 10.000|wy opłynie Afrykę północno - za- 
chodnią, południowo - wschód półwy- 
spu Skandynawskiego i h 
PE, niszcząc wszyśliko i równając 
po drodze. Po tym potcjpie nastąpi, 
według Lewisa, okres lodowy na na- 


ORO) do stolicy Anglji. Tona ocenić, czytając w pismach nowojor- 


dworskich ceremonij i uroczystości, któ- 
różni korono- 


Czyż to nie raj dla snobów taki kraj, 
gdzie opisują na wielu szpaltach każdy 
uśmiech i ukłon wszystkich chodby naj- 
dalej spokrewnionych z dworem osobi- 


Ostatmio w stolicy Anglji zjawiła się 
nagle olbrzymia ilość koronowamych, pra 
lub w najgorszym 
razie ekskoronowanych osobistości. 
okazyj przy- 
byli do Londynu: król Iraku Fejsal, eks- 
z obrad otżyć| ez Hiszpanji Alfons XII, król Grecji 


Na tem mie koniec. Semolotem przyle- 


NA KUŁI ZIEMSKIEJ. 

Prezes międzynarodowego Związku demo- 
graficznego sir Charles ocenia liczbę 
mieszkańców całej kułi ziemskiej na 1.900 
milijonów, w przeciwieństwie do 1.827 mil- 
jonów z m. 1929. 

Sir Charles Close stwierdza, że szybki 
wzrost ludmwości w Chinach i Japonji idzie 
w tak błyskawicznem tempie, że emigracja 
jest niewystarczająca dla ratowania sytuacji 

Zaludnienie Mandżurji od! r. 1900 wzrosła 
z 14 do 50 miljonów, a kraj ten jest w sta- 
nie wyżywić tylko conajwyżej 202 millionów 

Sir Charles Close podkreśla, że gęstość 
zaludnienia w Japonji będzie niebawem ta- 
ka, iż będzie mnusiała wywrzeć fatalny 
wpływ na stamdard życiowy tego kraju. 
DRAPACZ NIEBA NA LICYTACJI. 


Kryzys w U.S.A. nie zelżał bynajmniej; 
jak om się odbija na własności niamrchomej, 


zachodmią 


skich opis licytacji, na jaką został wystawio- 
ny 15-piętrowy drapacz nieba, t. zw. Lincoln 
Building w Nowym Jorm naprzeciw dworca 
Centralnego. Gmach ten oszacowany był na 
sumę 19.500.000 dołarów, a koszty budowy 
drapacza wzniesionego w 1929 r. wyniosły 
przeszło 50 miljonów dolarów. Na licytacji 
ostągnięto za drapacz tylko 4.450.000 dolarów 


RADJO ŁĄCZNIKIEM MIĘDZY 
SCHRONISKAMI GÓRSKIEMI. 


W Alpach włoskich poczyniono niedawno 
próby wprowadzenia połączenia radjowego:. 
między poszczęgólnemi schroniskami wyso- | 
kógórskiemi. Połączenie to miałoby przede: 
wszystikiem na celu ułatwienie porozumienia 
się podczas wypraw ratowniczych. Pierwsze 
próby dały wyniki zadowalające, tak że 
wkrótce rozpoczną się prace nad zainstalo- 
waniem rodjaoadbiorników we wszystkich 
schroniskach wysokogórskich w Alpach wło- 
skich. 


swego pnzy jaciela, Belot umierał. Wyobrażałem so- 
bie, jak jadę natychmiast po jego śmierci do pani 
Deguise, jak oma wita mnie uśmiechem pelnym nie- 
pokoju, który wkrótce ustępuje przerażeniu na wi- 
dok mej rozpaczy. Z wszełkiemi ostrożnościami mó- 
wię jej o zabójstwie Belot'a. Pani Doguise płacze, 
a ja poczynam ją pocieszać, | ac przy miej 
długo, staję się jej podporą, przyjacielem... 

Szymon paii na mnie twardym wzrokiem. 

— Oto dlaczego chodziłem wówczas tak długo, 
mimo zmęczenia i deszczu: aby nie przerwać tych 
marzeń... Oto dlaczego przypuszczałem, że Belot 
umnze! A jednocześnie kochałem go w owej chwili 
tak, jak nigdy! Czy byłem wówczas potworem — 
czy tylko bi Satyra słabym człowiekiem, jak wszys- 
cy ludzie? Tłumaczyłem się sam przed sobą, że jest 
to skutek długiego niepalenia: od ósmej nie miałem 
w ustach papierosa — choć zwykle palę bez przer- 
wy. Był to dowód, że utraciłem równowagę, że nie 
odpowiadałem już za nic. Zapałiłem fajkę i wów- 
czas wróciła mi. przytomność. Pomyślałem, że naj- 
rozsądniej będzie, gdy się położę spać. Jakoż za- 
snąłem. 

Pięć przed ósmą przybyłem do szpitala św. 
Ludwika. Mimo deszczu przechadzałem się dołoła 
gmachu, wolnym krokiem chodziłem wzdluż tych 
harmonijnych murów, jak mury zamków nad Loa- 
rą: tak ślicznych latem, otoczonych ziełonemi traw- 
mikami i załanych słońcem -- i tak smutnych owe- 
go dnia, pod niebem ciężkiem od chmur, smutnych 
przedewszystkiem dlatego, że za niemi Jeżał azto- 
wiek tak mi bliski! Po uplywie pięciu minut przed 
bramę zajechało auto szefa. Wydało mi się, że 
Ręgnard jest zmeczony, jak vo nienpzceawazei NOCY. 


Twarz jego, tak młoda dotychczas, mimo siwych 
włosów — miał czterdzieści osiem lat — nie ude- 
rzała już teraz świeżością; wyglądał jakby był 
o dwadzieścia lat starszy. Weszliśmy do szpitala. Po 
chwili zjawił się siary Frogier — jeden z naszych 
najlepszych chirurgów, zna go pan zapewne. Miał 
właśnie dyżur, gdy przywieziono Belot'a. Asysto- 
wał przy prześwietlemiu i martwił się, że nie może 
wyjąć kul. Widział już dziś chorego; noc była cięż- 
ka, ranny jęczał i majaczył bez przerwy. Frogier 
nie śmiał już wspomnieć o owej jednej szansie na 
tysiąc, która dla nas była jedyna nadzieją. r 
Szef przedstawił mnie i profesor zaprowadził 
nas do pokoju, gdzie leżał Belot. Zapach yw 
półmrok... Pielęgnianka, siedząca przy łóżku, pod- 
niosła się i wyszła. Zwój bandaży na głowie mego 
chrzestnego ojca nie był tak gruby, jak to sobie 
wyobrażałem. Opatrumek wyglądał jak jakiś biały 
czepek, podwiązany grubą wstążką pod brodę. Cą- 
ła twarz widoczna od brwi aż do dolnej wargi, była 
zsimiała i błyszezała od potu. Frogier sięgnął pa 
chustkę leżącą na nocnym stoliku i delikatnie otarł 
Belot'owi powieki, nos, usta. Ramny nie otworzył 
oczu. Z ust napół otwartych wybiegł cichy jęk, mo- 
notonny i wielokrotmie powtarzany, podczas gdy 
ciało ukryte pod kołdrą, pozostało nieruchome. 
A potem usłyszeliśmy słowa, wypowiedziane tym 
samym tonem: „Nie, mie... Nie zrobi tego... mój dro- 
gi, mój zbawca.." Jakaż to scena dyktowała mu te 
słowa? Czy scena morderstwa? Umysł mój praco- 
wał tak usilnie, że następne wyrazy, jakie usłysza- 
fem po chwili, jakodyby obudziły mnie z ciężkiega 
snu. „Pić... pić... Daremnie szukałem ocz 


szklanki z wodą. Frogier odgadł moie myśli, 
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Najszybszy kolarz uczesliniczący 
pocalunek WE 


„KURJER ZACHODNI wtorek 18Tipca 1953 roku. 


aryża. 


1 w „Tour 
de France“ tradyc yjmym zwyczajem otrzy- 
królowej 


piękmości 


DROBNE OGŁOSZENIA 


UZDROWISKA. 


ZAKOPANE 
Jaszczurówka „Willa 
Tatrzańska" pod wła- 
bnym zarządem pole- 
ca pokoje z całodzien- 
nem utrzymaniem od 
6 zł. dziennie Kudel- 
ska. 4641 


WILLA 
dziewięć pokoi, poleca 
pokoje z utrzymaniem 
w cenie 4.50 zł. Okoli- 
ca górzysta, zalesiona 
Zgłoszenia: Stankie- 
wicz, Hucisko, poczta 
Jeleśnia. 4628 
aa NE DE NPR SM Z 


ZAKOPANE 
Jaszczórówika pensjo- 
nat „Janczysko” obok 
radoaktywnych ciepli- 


ZAKOPAN.E — BIAŁE 


willa „Roztoka“ poko- 
je bez utrzymania dla 


zdrowych <ihrześcjan. 
Komfort, 
morgowy. 


park dwu- 
4627 


BECHSTEIN 


fortepian krótki, 
nowoczesna konstruk- 
cja, jak nowy, sprzedam 
korzystnie. Przyjmę 


sm 20M! mia |. E T E MO d 
JASTRZĘBIA GÓRA. ewtl. pianino w wpłatę. 


Pełne morze. Pensjo- 
nat D . 
Zgłoszenia na miejscu 
Dojazd st. Halarowo. 
4.447 


KUPNO 
i SPRZEDAZ 


DOM 


plac frontowy — ogród 
w dobr stanie sprze 


„Nadmorska“. | == 


KATOWICE, Młyńska 4. 


LEE 


PARCELE 
budowlane, pięknie 
położone, w mieście i 
przedmieściu Krako- 
wa, sprzedaje Zarząd 
dóbr Olsza, p. Kra- 
ków. 4552 


TAPICER 
Poleca otomany, ko- 
zetki, materace, tap- 


KINO | 


LagłęNIE 


dawniej 
Kino-Teatr 
„Udziałowy” 


Dówiękowe Mino 


„aace „JEGO EKSCELENCJA 


„AAKNROCTWO WIELKIEGO TRUSTO 


(TRANSATLANTIC) 
w rolach głównych: EDMUND LOWE I MYRNA LOY 


Nad program: STAMBUŁ—BAGDAD. 
CENY BILETÓW OD 25 GROSZY. 


—— DZIS! 


Od poniedziałku 17 do 19 włącznie. Na ogólne żą: 
danie Publiczności wyświetlamy poraz drugi. 
Najlepszy polski film dźwiękowy p. t. 


WKJENT 


w Sosnowcu ul. | w roli głównej Eugenjusz Bodo, Konrad Tom i Ina Benita 
Warszawska 2. 


KINO 


„KDE 


Sosnowiec, 
Dęblińska 4 
tel. 10-95. 


= Y 


NA SEZON LETNI 


Poleca się duży wybór kiełbas 
zywiecko-turystycznych, 
suchych po 3 zł. za 1 kę. 

owar pierwszego gatunku. — 


JOZEF KOSS i S-ka 


Sp. z ogr. odp. 4626 e 
SOSNOWIEC, WARSZAWSKA 14. 


HURTOWO ODLICZA SIĘ 10%, 


4 


M 


ji | 
| 


DZIŚ! — Ceny SBBC od 25 groszy! | 


K. Lubieńska, A. Brodrisx, B. Samborski, I Z. Batycka 


w największym polskim historycznym filmie dźwiękowym pt. 


„Dziesięciu z Pawiaka” 


Wkrótce: POZEGNANIE Z GRZECHEM. 


„SCar 


ALE MOWIECZNIE 


Bilety po 25 groszy. 


j 
l 


NAJUPORCZYWSZE 


BOLE GŁOWY 


USUWA 


+; 


Z TYM ZNAKIEM 4X 
JFAB'R YCZNYM 


ch kapieli. Pako-| snowiec, Staropogoń- | czany po cenach bar- | ABRYKA CHEM = FARMACEUTY na WRA 
ABA SB ami: —| ska 17 4675" a niskieliwójocz piec —— „EN AAA a EEN | 
iskie. 4446 Nowopogońs = j 
pa a SPRZEDAM Piotr Tomczyk. 4200] o. „,, kT” p ETIENNE OIS IE SZ EA 
KRYN: na dogodnych warum- waj oci spotykają się na ulicy. 
Pensjonat „Zalesie”— | kach a 5 osobowe BAŁONIKI — He, Sandy — woła Neil — słyszałem, 
położony w najpięk-| marki „Renault“ 10|20 litrowe podłużnew|żeś się bogato ożenił! Czy to prawda, żeś ? 
miejszej części Kryni-| HP. w bardzo dobrym |'koszach po 2 zł. sztu-| dostał 100.000 funtów w posagu. 
cy, poleca pokoje sło-| stanie. Wiadomość w jaka poleca skład ap-| — Nie, niezupełnie — odpowiada młody 
meczne z balkonami | Administracji K. Z.|teczmy M. Rajner, So-|żonkoś z kwaśnym uśmiecham — musiałem BED CEZ E  ZCEZB 
z wykwintnem utrzy | Sosnowiec. 4637 k-snowiec 4429|z tych pieniędzy kupić obrączki ślubne. Z 
maniem po przystęp- posagu zeszło więc dziesięć szylingów.... KSIĄŻKĘ (ZNICZ D 
mych cenach. 4562 ZLECENIE. Kasy Chorych wydaną| Farbiarnia i Pralnia 
w Sosnowau Nr. 193761 | Chemiczna — Sosno- 


„WILLA HELA" 
w Korbielowie pod Pil 
skiem poczta Jeleśnia, 
poleca pokoje z utrzy- 


wiec, Kołłątaja 5 wy- 
konuje zamówienia do 
brze, szybko i tanio. 

4634 


zgubił Nowak Franci- 


Szef wyszedł na miasto i pozostawił w biu- 
fy 0 Lej TEA szek. 4664 


rze praktykanta. Po powrocie pyta go: 
— No cóż, był tu kto ze zleceniem? 
— Owszem, przyszyli dwaj ludzie, wydali 


maniem. Kuchnia war a l WoL b ROZNE 
i A mi polecenie: „ręce do góry!“, i zabrali ze OFICEROWIE 
szawska, ceny may Z sobą całą kasę. REZERWY! 
RÓŻNICA. Tartak Mundury, czapki, pa- 


CZORSZTYN 
najpiękniejszy najmo- 
dmiejszy zakątek Pod- 
hla, Pieniny, Park Na- 
rodowy, Trzy korony, 
Dunajec, łódki, Zamó- 
wienia przyjmuje pen 
sjonat Hengiel Sakai 

44 


sy, dystynkoje najta- 
niej: Ł. Censor, Kra- 
ków, ul. Szewska 18.— 
Cenniki bezpłatnie. 

4419 


— Nie rozumiem, dlaczego się tak nudzisz 
tutaj. Ja czuję się bardzo dobrze. 
— No tak, ty jesteś ze mną — ale ja z to- 


w Sosnowcu,  Dziewi- 


cza 18, tel. 1-15 poleca 
drzewo budowlane i 
stolarskie. 


MATKI żądajcie w aptekach i drogeriach hy- 
ER DZI- 


4651 
gienicznej przysypki dla dzieci „PUD zm 
DZI” (z Kogutkiem), utrzymującej ciało. dziec- k 
ka w zdrowiu i czystości. 


PROSZEK 


) Z.KOGUTKIEM” 
N ZUSUWA NAJUPORCZYWSZY 


|BÓL GŁOWY 


RENĘ NEWRALGJĘ. 


e a 
DWA POKOJE 

z kuchnią do ah 

sta 

4640 


UG cia. Sosnowiec, 


BÓLE ZĘBÓW. p 
GRYPĘ. PRZEZIĘBIENIA AGUBIONE 
BÓLE: ARTRETYCZNE, DOKUMENTY 
zu — 3 grosze za Í wyraz 
* STAWOWE KOSTNE :T.P. eaea ara ane] 
PROSZKI TE-WYRABIAMY iW POSTACI wojskową wydaną 
i XE ; . przez P. K. U. Sosno- 
TABLETEK. wiec zgubił Izydor Ro- 
K zenes. 4659 
ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PROSZKÓW KSIĄŻECZKĘ ś > 


P. K. CH wydaną w 


Sosnowcu zgubił Kał-| Egzotyczna grupa skautów cejlońskich w drodze na Jamboree. Skauci wiozą małego 


z„KOGUTKIEM” 


ma. Blusztajn. 4671 lamp arta. 
£ =Œ Wiersz milimetrowy jednołamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; Seryjne drobne ogłoszenia 4 

T Warszawa 61.553 «3 w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. PeTo y ORO adi s 
EŻ Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy p 3 gr. za wyraz. 30 drob ń m u ujar 
| | ICB 302 712 = Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 35 m. Numery dowodowe robnych ogł. 16.00 zł. 
m NAIOW ° E platne, Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada. sb spy aja ka ogł. 13.00 zł. 
robnych ogł. 7.00 zł. 
SOSNOWIEC: Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. Tel. 64. Skrytka poczt. 62. Będzin, Małachowskiego 7. Tel. 7-96. — Grodziec, Będzińska. $ drobnych ogł. 4.00 zt. 


Administracja: Piłsudskiego 4 Tel. 73. Dąbrowa. nl. Krótka íf. Tel. 202. — Zawiercie. 5-go Maja 27. 


` 


Za kazdy wyraz dodatkowy do 


anm ES E ca si Q 5 
MIDIA à REDAKTOR NACZ. TADEUSŁ OPIOŁA. — MRUK „KURJERA ZACHORNIEGO* W. SOBNUWCOA,. PILY NSKLOGO 4 REDAKTOR QQZ. HENRYK TT 


Nr. 1%. 


DRORKE OGŁOSZENIA 


LECZNICA 
chorób wenerycznycy 
i skórnych. Sosnowiec 
Sienkiewicza 17a. — 
Wizyta 5 zł. 4656 


WAŻNE DLA PAŃ 
NA LATO!!! 
Kapelusze plażowe płó 
cienne, kierpce zako- 
piańskie w wielkim 

w: poleca 
Magazyn Mód 
„WIKTORJA* 
Sosnowiec, 3-g0 Maja 


Nr. 125. AE 
wszelkie ty z po: 
materja- 


wierzonych 
lów. Ceny niskie! 
415% 


RAKIETY TENISOWE II 


Nowe naciągi, panto 
fle, piłki, oraz wsze! 
kie artykuły sportowy 


poleca  najkorzystnie 
Składnica Sportowa 

„OLIMPJADA” Sowo 
wiec,, Piłsudskiego 24 
4241 


obok tunelu). 


PIERWSZY ZAKŁAW 
OPTYCZNY 
OPTYK FELSENSTEIN 
Będaim, Małdachowskie 
go 6 — dom  Berosz.- 
ków (obok Kasy Cho- 
rych). Wydaje okula: 
ry dla Członków Ka. 
sy Chorych wszyst 


W ZWIĄZKU 
z incydentem z p. Hu 
bicką w Myszkowie w 
dmiu 4 marca r. b. 
złożyła w Filji „Ku 
rjera Zachodniego w 
Zawierciu na cele ko 
mitetu niesienia ponro. 
c bezrobotnym w 
Myszkowie 20 zł. Anna 
Melcerowa, Myszków. 
4474 
NAJPOPULARNIEJ- 
SZA W  ZAGŁEBIU 
RESTAURACJA 

pod firmą „Gastrono- 
mja“, Sosnowiec, ul. 
Krzywa Nr. 1 rozpo- 
czyna z dniem dzisiej- 
szym wydawać gorące 
zakąski po cenach 40 
groszy za jedną por- 
cję. Obiady z twzech 
dań zł. 1.20. Polerając 
się łaskawej pamięci 
Szamownej Klijenteli 
pozostaje Mistrz sztu- 


kikulimarnej — Ry- 
szard Szczerek. 4407 
PIEGI 


Zaufajcie chrześcjani | 
aj Poda He f 
maliśmy 1795;podzięko 

wań! Ołówek „Aria“ | 
usuwa na poczekaniu, ` 
bezboleśnie, bezpo- 

wrotnie piegi chronicz 

ne, wątrobiane, czer'e" 
ność nosa, zmarszczki, 
wągry, liszaje. Prze: 
cudnie odmładza, od- ` 
świeża. 


Warszawa, ul. Wiśnio” 
wa — Mokotów. 4465 


0860 6 0 
A O Z EW 


Reklama 
jest dźwignią 
handlu. 


